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W Polesfgnie polelłlo 
109 igdów, 38 arabów i 4 €hrzei· 

€ijon. - 300 osób J'ODDUCh 
.teełonv jgdoDJsftie °' 'Wilnie i ~umunji 

Londyn, 3 Wl"Ześnia. Wilno, 3 września W sprawie tej urząd eml2racyjny i 
(Telegram własny „Expressu"). Wśród tutejszej ludn"Ości żydowskiej Sjonistyczny Wydział Palestynv udzieli 
w dniu wczOJ'lajszym wydało minister powstała myśl utworizenia legjionu żydo- ły następujących jnformacii: 

stko kolonji komunikat o sytuacji w Pa- wskiego, który ma się udać do Palestyny. Wciągu ostatnich 10 lat wvemigro-
lestynie. Komunikat ten brrzm.i uspakaja- Kair. 3 września. wało z Polski do Palestyny około 50 
jąoo i donosi, że rozruchy trwają jedynie Z całkowicie pewnych źródeł dowia tys. Żydów, pl"'lyczem najwiekszy ruch 
jeszcze ne północy kraju, w porzostałych duje się biuro .Z. A. T. że pułk~ Lawren- przejawił się w r. 1926, kiedv to wyje­
zaś okolicach pan.uje zupełny . spokój, ce odegrał ·~ybitną rolę w wypadkach chało do Palestyny aż 20 tys. osób. 
Nad granicami Palestyny oiągle jeszcze palestyńskich. Wbrew zaprzeczeniom W r. 1927 emigrowało iuż tylko 6 
krążą aeroplany angielskie, które baa.ą., kół oficjalnych · -otrzymano informacje tys. Żydów, w r. 1928 ~ 200. w roku 
by nie przedostały się na terytQJ'jum pa- że puk. Lawrenee przebrany, uchatakte bieżącym zaledwie kilkadziesiat osób. 
lestyńskie bandy arabskie. Według iinne- ryzowany jako 'Arab w odoowiednim · 

· • d Tak znaczne zmnie1'szenie emigrac~ go urzędowego sprawozdalDlia st.11aciło w stroju 1 brodzie opuścił :Ei?lPt ·na wa ty ł4 
walkach pa!estyńskich życie od dnia 31 godnie przed wybuchem wypadków pa tłumaczy się nietylko Poorawa sytuacji 
sierpnia lestyńskich. Następnie pułk. Lawrence gQspodarczej w Polsce. Główna przy-
38 ARABóW, 109 żYDóW i 4 CHRZEś spędził tydzień cżasu w Transiordanji i czyną Jest znaczne pogorszenie konfunk 
CIJAN. 300 OSóB ZOSTAŁO RAN- prz:rjęty był przez emira Abdutah. Nie tury w Palestynie, gdzie ostatniemi la-

. t tk L b ł ty zaznaczyły się: nadmiar rak do pra-
NYCH. JCS pewnem, czy pu • aw~ence Y .:v. , zastóJ' w b'andlu i trudności uprawy 

w dniu wcz<>rajS1Zym arabowie dali również osobiście w· Palestvn1e. Obec- roli. 

odftl>c.,;""".; nn wysłaną im pm:ei: kcmisa. nie przebywa on w Sudanie. . ż . 
l"'"~ Londyn. 3 września. Główne skupiska ydów oolskicb w 

rza angielskiego w Jerozolimie ootę. Oś- Do Londynu przybyt Wł. Żabotyń- Palestynie, oprócz Jerozolimv i fuha-
wiadczają oni, że nie P>0n01Szą odpowie- · k b p roch, zna1'du1·ą się w koloniach rolni-
dzialności m zb~me starcia w Palesty- ski, twórca legjonów żydows ie w a-' . 

... I t i któ • l k i czych Rechobod i Necht. Ttone. nie. Według oświadczenia ich es yn e ry nawtaza ro owau a z 
przedstawicielami społeczeństwa ame- Charakterystyczne jest. że z mas ży 

RZĄD ANGIELSKI MIAŁ R~EKOMO rykańsk1ego. dostwa polskiego, które wyemirrowąły 
UZBRO~ć ż.YDó~, · . _ . · Warszawa. a ·września. do Palestyny. tylko znikoma cześć przy 

którzy. ~:um z ~e~ .~gi~łskimi . Wobec_ krwawych walk miedzy ży- iełft tamtejsze obywatelstwo. wiekszość 
~cc_i.li SI~ ~d k<>b,1~ 1 dziecmi ~~- , darni I A.rabami szczególne) aktuatrtośei źaś zachowuje przynależność oolską i 
skimi, ~.za~ b.romli, tylko swy~h l"()dzin. nabiera pytanie, jak wielka ilość miesz-1 korzysta z opiekł naszego konsulatu. 
Pa ~iem oswiet1.e111'! wypadkC?w pale- kańców Palestyny pochodzi z Polski. 
styńsktch dom~aJą się wreszete ar~bo- · 
wie zaprzestania dalszej kofonizacji Pa- -I 
Jestyny żydami i uznania arabów ·za rze-

cz~istyc~ panów . ~ej ziemi •. w.r~1~e RAWDl7~111111er .... 0111rw.o•n1·ka 
żądaJą OD!l po:wołan1a betLpmtYJne1 k<>m!- ._,ww 'llllP VV ll1l t l'ł llł. 

, .. 

~unl 111łcsnłó1V ' 
r., 111ięsienfu rsesso111sAłein 

Rzeszów. 3 wrze~nia. 
Dziś po polui:lniu w więzieniu sądu o­

kręgowego w Rzeszowie wybuch bunt 
więtniów, zainicjowany przez bandytę 
Jana Fronczaka z Łańcuta. Na sygnał, 
dany przez niego więźniowie zaczęli de­
molować urządzenia cel, przyczem je­
den z więtniów, znany włamywacz, Her­
man Maszel z Krakowa, zd'ołał nawet wY 
dostać się na korytarz więzienny. 

Wezwana do gmachu więzienia poll­
cja pod· grozą karabfnów zaprowadifła 
porządek, poczem służba więzienna zato­
żyła kaftany bezpieczeństwa Fronczako­
wi i Maszelowl. 

Mimo to bunt trwał prawie :przez go­
dzinę i dopiero przybycie prokuratora i 
prezesa sądu zdołało więźniów zupełnie 
uspokoić. 

I " 

300 ~a6udoDJań 
splonęlo na . "Wileń-

s•t:•~linie . 
Wilno, 3 wrze~nm . 

W miasteczku Kamień, gminy iwinie­
ckiej, wybuchł wskutek nieostrożnego ob­
chodzenia się z ogniem grotny potar, 
który strawił 70 gospodarstw łącznie o­
koto 300 budynków, wraz z sprzętami 
domowem!, narzędziami rolniczemi, tego­
rocznemi zbiorami, a częściowo inwenta­
rzem. Kilka osób, które ratowały swoje 
mienie, odniosło w ogniu ciężkie poparze­
nia. Straty sięgają pół miljona złotych. 

:JlrOJaDJe doiunfti 
pod :#irafto111en1. 

Kraków, 3 wrzdnla. 
W czasie dożynek dworskich w Krzy 

waczce pod Krakowem przyszło do os­
trej wymiany zdań między dwoma paro­
bka mi o dziewczynę, z którą tańczyli. 

Podczas Siprzeczki franciszek Jatota 
ugodził w serce Wojciecha Lenczewskie­
go, który zmarł po kilku minutach. Za­
bójca zbiegł. 

'€udon:ne o,;afenłe 
pr•ed niet:liu6nq śn1ierdq. 

Bydf!oszcz, 3 września. 
Na torze kolejowym opodal Wejhero­

wa, tuż przed zbliżającym się pociągiem 
osobowym, znalazło się pozostawione 
bez opieki kilkunastomiesięczne dziecko. 

Maszynista pociągu, Staszewski, nie 
trac~c przytomności umysłu, dał kon~t­
parę·i zatrzymar pociąg na pól metra od 
dziecka, ratując mu życie. Na skutek 
gwałtownego zatrzymania pociągu po­
spadały bagaże z półek, raniąc le'kko kil­
ku pasażerów. :cti::~zej dla zbadania preyczyny ~~1'- ostudził za'pał bojowy wyrostków. 

Jerozolima, 3 września. ~ . j „ - p edzen-u,..łi ~ • ń & ' ' ot Szczegóły napaści arabskiej na koloOID - •arwowe ZO S«:Re O w - " .u.-1e KG OS r 
;ę Motnl są następujące: Liczna banda w Drzezinoc:h. na §órnun1 :łtqsftu. 
młodych urzbrojonyycb arabów wdarła Łódź, 3 wir.ześnia„ I mornika licytacjach, wracał Brenner w Katowice, 3 września. 
się do domu kolon-isty żydowskiego Mar- ' fabryka. wyrobów włókienniczych. I. jego towarzys~wie do autobusu odch~dzą Pod Bielskiem uleg1 katastrofie sa-
lefa, gdzie chuligani wyrżnęli całą rodzi- A. Lewkowicz (Piotrkowska 189) pos1a- ceg-o do Łodzi. W pewnym momencie z mochodiowej mjr. Caputa z Krakowa:, ja 
nę: ojca, sym:t i 2 córki. Córki p?1zedtem dala klauzulę egzekucyjną wydaną przez jednego ze sklepów przy ul. Sw. Anny da,cy do Bystrej. Sta:n jego zdrowdai jest 
Z'gwałoono. śmiertelnie rianna matka po sąd grodtki na firmę „Iienoch Krowie- wyskoczył Towje Krowiecki i cięż.ką laS- ó~żki. . 
2-godzinnych straszliwych cierpiania-ch cki i Nusen Łęczycki" w Brzezinach na ką uderzył Brennera kilka razy w głowę. . W Kobiiorze pod Tycham~ · naje.chat 
zmairła. W tem s8JJllem mieszka.niv zamor kwotę 1,113 ztotych z tytułu długu o- Brennerowi pękła czaszka. Do napast- samochód dężarowy · ra drzewo, o'b:a-
dowano też 2-cb gości. Po słrt."tSzliwem .twartego i weksli protestowanych. n!ka podskoczył komornik i wyrwał mu lit się i zabił dwóch uoziniów R:Jimnazjal-
zmasakrowaniu swych ofiar chuligani a- Mimo kilkakrotnych upomnień dłużni- laskę. Napadniętych otoczyło kilkunastu nych z Mysłowtlc śp. Drzvma~e ii śp. Bu 
rabscy spalili zwłoki. cy nie regulowali należności, wobec cze- wyrostków, którzy dopiero na widok re- gańsikiego. Oprócz tego trzech ucz.nMw 

Bukareszt, 3 W11Ześnia go firma Lewkowicz wysłała do Brzezin wolweru wyjętego przez komorni.ka roz- pokaleczyło się dotkliWiie. Samochód je 
RumuńSka wganizacja sjonistyozma swego pełnomocnika 25-letniego Zeliga proszyli się. chat z siedmioma .ucz.niami. na wvciooz-

odbyła wczoraj wielkie zgJ10madrzenie, Brennera celem wyegzekwowania nale- Policja spisała protokut. kę. 
protestujące przeciwko wypadkom w Pa żności. Jest to już czwarty wypadek pobicia Na drod!ze dlo Częstochowv uległ ka 
Iestyn.ie. Na zgromad.-zeniu poddano ostrej Po skończeniu czynności egzekucyj- jaki miał miejsce w Brzezinach. tastrofie samochód, w którv: . .m iechał ks. 
krytyce S•--~-··islro an"'ielskiefłń rządu nych Brenner opuścił wraz z komorni- WMWil!fi -mw--

_," 
6 

"" I prałat Pucher z Pliekar na . Slasiku w to 
mandatcw~o i rówt110cześnie ogł<>sz<>illO kiem Koszelikiem i sekretarzem jego za- !loiar '*'a6r1•fłi warzystwfre znajomych. Ks. oraita,t Pu-
zebmnym, iż rumuńskie ministerstwo kład firmy dłużnej. Na ulicy okrążył ich JJ 1 ~ h 1 · 
wojny zgodziło się J11B ut~enie wśród ttum wyrostków, którym przewodził 22- Łódź, 3 winześnia.. c er eklro s~ę p•okaleczvł. · 
żydów rumuńskich specjalnej Iegji, która letni Towje Krowiecki, syn jednego ze W godzinach wieczornych dnia wczo- Opirócz te~o pod Janowem na Stąs-
będzie wys!ana do Palestyny, celem nie- spólników. Krowiecki zaczął wygrażać rajszego w fabryce waty Dawida Góral- · k.u z.derzył~ się ~wa samochody. W cza 
sienia ohr<>ll!y zagrożonym współwymaw Brennerowi. Obawiając się wróćić same- skiego przy ul. Piotrkowskiej Nr. 214 wy s·'e zderzema zab.1te zosta.tv diwn.e osoby. 
com. mu do Łodzi, Brenner poprosił komor- bucht pożar wskutek krótkiego spięcia. 

nika, by mógł być przy nim przez cały Zaalarmowano natychmiast straż og- I 400 rodzin baz dachu 
czas pobytu jego w Brzezinach i razem z niową, jednakże pożar został ugaszony 
nim wrócić do Łodzi. przez robotników przed jej przybyciem. 

Po kilku przeprowadzonych przez ko- Straty nieustalone. · źu01,;em poerse-
6anv 

pod eruzaDli n1uru. ...0 p 0 ...,1·e Bri·ond a. 
Gdańsk, 3 września. .a.. "" 

Wczoraj po południu wydarzyła się w Przed wgdorzeniomi polifu.:znemi 
Gdańsku rzadko notowana katastrofa. i l.__ł j d-
Samochód ciężarowy firmy „Baltinac" W e - e WOa• 
w chwili, gdy mijał dwa podwórza, prze ·Genewa, 3 wmeśma. Pm-e~py. 
dzielone murem, wjechał na mur, który (Telegram własny „Expressu"). JMisiejsze dzienm1d parysJcie ~ 
pod naci'Skiem ciężaru samochodu legł w W dniu dzisiejszym o g. 4.30 p~- ją się szeroko w t~j spmwie i podkreś~-
gruzach. Pod murem tym bawił się 6-cio wiać będzie angicl.ski ~ydlent ~- ją, że pojęcie Pair-europy zostało pltlJez 
letni syn piekarza, Waldemar Orundman, stró'!, ~ac Domal~. yP piątek n..Iezy o- wszystkich źle Zil"Qzumiane, gdyż Briand 
którego gruz zupełnie zasypał. Ody czekiwac ~ttrY mmisti1a Henki.~Dat a nie !Jla bynajmniej na myśli politycm• 
po kilku minutach odrzucono kamienie, 

1 
"!' S<>Jbotę muustra ąra~. Wielkie za- połątmenia wSZ'ystkich ~ów Eurlopy a 

wydobyto już tylko zupełnie zniekształ-
1 
mter~an!e bu~ JU~e~ nw.wa chce jedynie wy~ć Iromisję dla przepr,() 

cone szczątki dziecka. Szofera areszto- : premiera ftancuskiego Brianda., a zwła- wadzenia gospodamz~o poł'łczenia 
wann szcza jego wywody co cło ulw~ państw eur01Pejskicb. 

Paryż, 3 września. 
Nocy U!bieglej wybuchł pod Paryiżem 

pożar baraków, w których miesizkała 
uboga ludność Paryża. Do rana dnia dzi­
siejszego nie udało się jeszcze straży u­
g-asić całkowicie płonących szczątk6w. 
400 rodzin znalazło się bez dachu nad 
głową. Straty wynoszą przeszło 2 miljo-
ny izłotych. · 

€dison ,;fiorv 
New York, 3 września. 

Słynny wynalazca, Thmasz Edison , 
przetiębił się w dniu 11 sierpnia i od te­
go c,iasu nie opuszcza łóżka. Obecnie w 
stanie, jego zdrowia nastąpiło znaczne po­
gorszenie, a lekarze stwierdzili zapale­
nie płuc. 



a 

Nie będzie tunelu pod La ,Manche 
.:JstnieJq pr•essflodv noturv poltiu,suej, 

eflonoDlit;•neł, a noDJe'I. relłlłłjnej 
Nast1w>iła. fala odpływu„. Wprawdzie 

m:ąid Maic Donalda, rząd partji pracy, któ 
i-a za swój cel poetawiła zatrud111ieaie jak 
nadwiękazej ilości be:trobotnycb um4eściił 
budowę tunelu pod kanałem La Manche 
n.a jednym z pierwszyoh punktów swego 
pro,gramu, - znawcy twierdzą jed11ak, 
że taiki fakt jut sam przez się wy.starcz.y, 
by pomysł nigdy n.ie d<>crzekał 11ę urze. 
czywistnienia. 

_Niedawno iedno .z pism a.ngiedS'kich 
podało wiadomość, ze w sprawie tunelu 
ni.e wypowiedzid się dotąd komi­
tet obrony impetjum, .a jeśli się wy­
pow:ie, to napeWttio przeciw budowle. Sta 
nowisko takie motywuje jaikoby w ten 
sposM>, te Amiglija związana z tunelem 
z resztą Europy, przestałoby być Jllm(O. 

dem wyspłiany l aWaby lię D'.l>carstwem 
kolltyneatalnem; w takitn razie musiała 
by przyjąć ustrój wojskowy kontynentait. 
try. ło znaczy, ~ tunel dfa Aargiji. - to 
obowiązkowa słuba wofsklow~ 

1Wyswn.ięto również z innej strony ar­
fum,enty natury techn.lcznej. Pochodzą 
ooe od makomitego specja1jgty w tef 
dziedzin~e. francuza Jad.ary. Na odlbytej 
w Londynie lkonf eroocji oświadczył on 
mia.nowicie, te wylkooane . dotąd w spra­
wie budowy tunelu badania są niedosta 
temme, by można było na ich podstawie 
wypowiedzieć się zaróW1110 co do czasu 
robót jak i Cl) do kosztów tunelu. 

Potmeba był01by - mówił Jadary, 
pr.zecho:dząc do szczegółów - uzupeł­
nić zrobiooe w latach 1875 i 1876 sondo­
wania. oraz stworzyć i wypróbować ma­
teriał dost01Sowany do D.OWOQeSllych me 
łod wiercenia. 

z niego na 3 miljony fmtów - czyli 375 wzięta, nie zdecydowałaiby t11~że o JJill· 
miljonów franków. Dochód ten, dochód stroju pneciw łuneiowL Jednak wzięte 
brutto, nie sta·nowi nawet 10 proc. wyło wszystkie razem stanowią już sztkopuł 
żoaego n.a budowę kapitału. A przecie aTcypoważny. W każdej sprawie są za 1 
tneJba:by jesz.cze co roku wyłożyć conaj- przeciw. W tym wypadku czas, który 
mnieij sto miljon6w franków na uh-.zyma- talk ·świetni-e usypiać potraifi ludzką ener­
nie tunelu i ekisploata.oję. W d·od'<łtku ra- g,fę, działa raczej na korzyść tych, kt6-
chunki dochodów są teoretyczne; gdyby rzy isą przeciw budowie tunelu. 
w praktyce okazały się tnniefsz.e i gdyby Możemy więc nie docukać się jego 
wiełu ludzi docliowało wierności okrę-, wykonania, mimo, ~ przed p6ł :rokiem 

Kama .z tyoh przesz!kód, oddzi<elnie na pozytywnit. 
tom, co wtedy jesz.cze 5P'f'a'Wa wydawała się przesądzo-

1
. 

:Jluljnarna stro•a .-Zeppelina"' 

·~--B
. „„ •. 
··-....~'IO,.., 

llAMIU"ł AMl"IM Ullll 

Z innej jeszcze stroaiy wysunięto 
przeszkody natury ekooromicznej; w tej 
sprawie zabrali oczywiście gł08 angilicy. 
Grupa ekonomistów ~ie19kich ®awia 
się, że n.a wypadek przewiercenia tunelu 
An~a wpadnie w gospodarczą ależ. 
DOŚĆ od Francji, skoro będzie p01Siadać Na pokładzie ołbrzyma napowietrme~o ZeppeDna istnieje doborowa lrnchnla. 
komunikację lądową z nią tylko. _ jak widżimy na powyższej ilustracji, przedstawiającej orya;łnalny Jadłospis 

. I /kupcy londyńscy i rolinky aingie'l<Scy i kartę win tej podobtocznei restauracit. 
e>oawiają się współzawodnictwa obcych •••••••••--
pło'Clów, ~tóre, przy tunelu, dostawałaby m -
się do Anigtji taniej i szybciej, nie wyma rea.or•o...,O m,ju.seDJO 
magałahy bowiem pmeładowywania z po .,, '9 ~ 1"tlr Iii 
ciągu na olkręty. Nie b~z znasczeni.a są ut:zunila z Diarrifz uzdrowisko 
wreszcie głowy towarzystw okrętowych - I _.o_,e 
słloczni i :Nllbotników wielu p0ń6w; flW Ga - . . "' . . 
Wlszyscy oni na plruny budowy tunelu pa- Urocze Biarritz, dziś jedno z najrno~ I budowy Wl111 .„I:uge!1ji • w ktH_5eJ p~ra 
trzą wielce niepll?Jychylnan okiem. niejszych kąpielisk morskich fran:ji, cesarsk~ w ciągu kilku l~t orowa.dzt!a 

Są też względy natury społeczno.reli położone w zatoce biskajskie.i. ntoczone w cza.si~ odpoczynku jcs1·~nnasw zyc1e 
gi~ej, P.r~emawiająic~ pNeciw tunelowi. od pólnocy melancho};jnemi „Jandami'.'• I ?~O~~n~ne d~brze sytuowanwh wła-
M1amowici.e złym okiem patrzy na ten od wschodu malowniczem Bearn, z Wl- sc:cteh ziemskich. . 

Dalś I dni następnych! 
Wielka uczta dla mlłoinlk6w 

kina! 

MIKOC.AJ KOLIN 
u:many :za nafpocleszniełszego komika 
Europy w swel nafnowszeJ i najlep• 

szej kreacji - filmie 

„KARUlElA fiKlUHll
0 

Niesamowite przygody tywel!o nie-
boszczyka w 10 aktach. 

Pozatem w tolach głównych czaruJąca 
B•tt» A•tor, atynna rtatall• LI• 
aje11ko, piękny Gustaw Froeh-

11 ch oraz „Mł11 Roetaw Wala 
Oeternt•n. 

Początek 1eans6w w •oboty, niedziele 
i łwł,ta o godzinie 12·ej w południe, 
w dni powszednie o l!odz. 4.30 po pot 

I 

Ostatnia słowa 
sla111nuc:li lud~t 

Ludzie sławni nie umierają zazwyczaj 
samotni. Gdy nadchodzi ostati1!a !eh go­
dzina, przy ich łoźu śm1ertelnem zbiera„ 
ją się nietylko najbllż~i krewni, ale ota­
czają je takte przyjadele i wielbiciele 
tego, który żegna się z ży.;tem. 

Stąd tez pochodzi, że ostatnie słowa 
tyc.h umierających sław pnekazane zo­
stały na zawsze potomn ')~.;!. Sł:~wa te nie 
zawsze odpowiadają sw:t gł~bią wlelko­
ścf konającego ducha. Cla~ami są c•ne 
pełne patosu, a nawet ob!l.~zone na efekt 
ltfe pozbawiony teatralneg1' gestu. 

Lord Thurlow, jeden z najp0puiar­
nlejszych lordów - tCanderzy Wielk!eJ 
Brytanji, zmarły w nku 1306, rzekł na 
spotkanie zbliżającej się ~::nierci; , ~ie,:;h 
mnie djabel porwie, jeżeli nie wierzę, te 
umieram!" 

Ostatnie słowa Waszyngtona brzmfa­
ly: „Jest dobrze". 

Nelson, zwYclęski admirał z pod 7ra­
fahraru, rzekł umierając: „Dzię~uję Bo­
gu, że spełniłem mój obowiązek. 

Napoleon majaczył w przedśmiertne) 
agonji: „Boże ... Naród francuski... Czoło 
armji..." 

Byron rzcld sucho: „A wiec muszę 
spać". 

l(r6l Jerzy IV angielski szeptał w po­
mieszaniu: „Co to jest? To śmierć.„ 
Wprowadziliście mnie w błąd„." 

Cromwell gderał: „Nie mam zamiaru 
ani pić ani spać, chciałbym tylko, aby · 
jaknajprędzej nastąpił koniec" 

pilan duchowiemtwo !{ht'otestanckie An- do~em na Pireneje nie zawste było „Prowadzita" jest Jednak wvrnzem 
glji; ~wii;i; się ono. że przy t~ łatwej I punktem zbornym ~lej haute " 0Jee e.u- niezupełnie stosownym, gdyż od11scbnie 
k~~1~aCJ1 .z Europą bardzo waełu lud~1 ropejskiej i amerykańskie!. r.ie .udawało się tylko z i>-:>.::zatktt, pót-1 KIUb 
wy~ez~:załooy na w.eekend do Fri~ Był czas, gdy nikt nie wi·.:d~i·ał 0 ma niej przybywafo coraz więcej 11:ości, ży 
Coz .więc .stdal?'~T s1ę wohówdczas. z święto- tej w:osczynie rybackiej, zaoadh::j mlę- cie dworskie nabierało ])Oloru i żywsze I nłeSZ€•~ślill1UC:li fto~lian• 
wan1em ruie· z1eu, co z o ze·n.1em na ~a d"" nadmorskiemi sikailami. W1ect·1!iata go prądu. fió 
bożeństwo·? Jest riZeczą znamnenną, ze . ,f,y . . b" k M .. ó, · . ·Zawsze jednak charaktervzowalo sie "' 
ISdy w Amgt)i urządzano w sprawie tune- Jednak 0 nteJ hra ian ~ ~n~io. P zr~teJ w Biarr.itz zupeln ą·nieoficJalnoś.:ią d1 I Ostatnio do wielu najrozmaitszych 
fu ankietę duchowieństwo 1bądź nie z.abie sza cesarzowa I:ug:eni~ k~ó .. a oo~cz~~ swobodą. ekscentrycznych klubów z których znany 
rało głosu, bądź vrypowied:zia!o się prze- s~ch częstych PD~.rózy z h~s:~oan~ktcJ Jedynym wypadki~m o ;:naczcnlu hi jest Londyn, przybył nowy pod nazwą: 
ciw tunelowi. W Anglji 7.IBŚ głos ducho- OJCZyzny do franCJI, zauwazvta c.chy storycznem jaki się odbył w B'.ar.ritz, by „Liga przeciw cierpieniom miłosnym". 
wieństwa ma znaczenie poważne. ten zakątek i zamknęła go w swem ser- la konferencja Napoleona III z J31smarc- Jest to stowarzyszenie, mające za za. 

Czy to już wszystko? Nk IP'o-dohnego? cu. . . kiem, poprzedzająca wvp)wied:~enie danie pomoc przy rozmaitych nieszczę-
Są jeszcze względy nie.tury flinansoiwej i W r. 185~. po niesłychame. upalnem wo}ny Austrji. Pozatem Na;'l'l.)icon szu- śliwvch wypadkach miłosnych. 
to bardro powame. Jada.ry, 01blicz.a, ze lecie, wyjawiła ona cesarzowi N.apole- kat nad morzem wytączn:e Jdoo:::zynku Jeżeli więc naprz. narzeczona puścl w 
budowa tune«u wyniosłaby 4 miljardy onowi zamiar swój, spędzenia .ies.cni w i jedynym związkiem międzv monarchą trąbę swego wybrnńca lub przeciwnie, 
.franków (olkoło półtora miliarda złotych) małej miejscowości nad zatoka. bis.Ii.aj- a sprawami państwa były raporty, slda klub zajmuje się wyszukaniem dla po­
anglicy ·znowu oblicz.adą doch6d roczny ską. Natychmiast też przystąpiono clo dane mu dwa razy w ty){odniu przez krzywdzonej osoby partnera lub partner-

sekretarza. · · k·i, którą spotkal podobny los. 

Dlaczego amerykanie rozwodzą się 
Ona do6rse tań.:q c:Aarlestona. ale n.a ftrsu111e noei 

Jeden z dziennikarzy wiedeńskich do.. cą dziewuszkę. Po kilku charlestonach 
konar wYwiadu z bawiącym obecnie w nogi ich dochodzą do zupełnej harmonji 
Wiedniu prezesem najwyższego trybu- i na tej podstawie inłoda para uważa, że 
nalu rozwodowego w Illinois. jest to najpotrzebniejszą rękojmią szczę-

Mr. Sabath zajmuje swe odpowiedzial ścia w ich przysztem malżeństwie. Kilka­
ne stanowisko przez lat 9 i przez ten naście kocktaili i srebrna poświata ksie­
czas udzielil nie mniej jak 40 tysięcy roz- życowa, omgławiająca świat po opuszcze 
wodów. nlu baru, decydują ostatecznie i „starzy 

„Sto skarg rozwodOwYCh wpływa narzeczeni" siadają w auto i jadą do ja­
przeciętnie co dnia do kancelarH sądu" kiegoś pierwszego lepszego miasteczka, 
- oświadczył mr. Sabath. „Tysiące ad- by się połączyć węzłem małżeńskim. 
wokatów łamie sobie glowy nad wynaj- Po kilku dniach młody małżonek do­
dywaniem coraz to nowych „punktów", chodzi do niezbitego przekonania, że mal 
na których możnaby oprzeć skargę". i0nka jego aczkolwiek pięknie tańczy 

Główną przyczyną tej orgji rozwodo- charlestona, ale ma krzyWe nóżki i po­
wej jest zawieranie małżeństw w bardzo wód do rozwodu jest znaleziony. 
młodym wieku. · Oto jest podtoże rozwodowej epide-

Poznaje np. dwu.dziestoletni młodzie- mii w Amervce. / 
niec na dancingu mlodą i ładnie tańczą-

Szc'zególna oznaka 
topielca 

06raseft łntefłeen,;fi ll'lad.: 
so111iet:ftic:f'I 

Jeden· z korespondentów, bawiących 
w Sowietach. nadesłał bardzo charaktery 
styczny i zabawny dokument. 

Jest to ogłoszenie władzy policyjnej 
w pewnej miejscowości koto Leningradu 
która nakazała poszukiwania zwłok miej­
scowego sędziego. 

O~łoszenie t J brzmi: 
„Przeznacza się nai;rrodę dla każdego, 

ktoby odnalazł zwłoki sędziego Dymitra 
Piotrowicza, który miał się utopić w rze­
ce Newie. Opis zmarlego jest następują­
cy: wzrost średni. wlosy jasne, oczy nie­
bieskie, ubranie ciemne. Znaki szczegól­
ne: sędzia jąka się dotkliwie". 

Korespondent nie podał, niestety, czy 
tnaleziono te jąkające sil} zwf ok!. 

Tak skojarzona para szuka ukojenia 
swych bólów w wzajemnem pocicszanłu 
się i zwierzeniach. Towarzystwo to u­
dziela nawet zapomóg pieniężnych, albo­
wiem statut jego jako z11petnie nowoczes­
ny rozumie, jak ważną nieraz rolQ odgry­
wa pieniądz w strapieniach i perypetjach 
miłosnych. 

Jeżeli do tego wszystkieg-o klub ten 
nawiąże stały handlowy kontakt z dokto­
rem Woronowem, dowiedzie, że stoi na 
wysokości swego zadania i że kultura 
dzisiepszej miłości jest przezeń całkowi­
cie zgłębiona i uwzględniona 

,~.~~,... 

t:zgliojG:ie 

„EXPRESS WIECZDRłłY" 
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JAK ARESZTOWANO MORDERCĘ 
kióru ·zohil swojq . h. żon-: · 

W poi€11ła za ~uker€wei1te1n i jelło ko€hankq 
. brało udział 16 osób 

można było wywnioskować, że 
pała on chęcią zemstv. 

Nienawiść jego do byłei ionv spotęt 
niała jeszcze z chw.Hą, ~dv dowied'zial 
się, żo posiada ona narzeczone~o. 11i~ja­
kiiego Moszka L., za które~o mi wkrót­
ce wyjść zam~ż. 

Kryfycznaga dnia 
W ś-Obc>te popołudniu. órzvoyt <lo 

Rywki Cukercwajgowej jej narz·)~ ·i.-0ny 
Moszek. Udali się oni razem na spac('r 
do La.ngówka. Po powrocie ze sp<łJ::eru 
o godzinie 7 wieczorem uda.li sle c!o z.im· 
iomych swych zamieszkujacv~h przy 
uHicy Żórawi,ej nr. 14. ' 

U zina}Omych tych sootkali oni dziw 
nym 1Jbieglem okolicz,ności Cukerc:waJ· 
ga wraz z jego kocha1JJką. Mania flek. 

Miedzy byłymi małżonkami doszło 
do ostrej wymiany słów. 

Cukercwaijgowa zarzuc~ra swemu 
Rvwka Drellch - Cukercwakowa byił.emu mężowtl, że nre pamieta on o 

Łódź, 3 Wll'IZeśnia. 
_ J~epubJi.ka" doniosła już o znalezieniu 

przy ul. Żórawłej przed domem Nr. 10 
zwłok młodej kobiety, którą okazała się 
27 ·letnia Rywka Drelich • Cukercweigo· 
wa. Została ona zabita uderzeniem noża. 
Podejrzenie o dokonanie zbrodni padło 
na byłego męża zabitej, za którym poli­
cja wszczęła energiczne poszukiwania. 

Sprawca zabójstwa, Berek Cuker­
cwe!g został ujęty. 

„Express" ustalil następujące okolicz­
ności krwawej tragedji: 

dzieciach, on zaś czynił jej wvrzuty na 
temat jej prowadzenia. 

Chcąc uniknąć awanturv. Cuke:-· 
cwajgowa opuścna w rowarzystwie 
swego narzec'zoneg-0 mieszkanrie ;::iajo­
mych, lecz jednocześnie z ni ml wys '.ldł 
rówrnież Cukiercwajg ze swą kochanką. 

Na ul:cy C~ikercwajg zwrócił się do 
Moszka i wskazując na swa bvtą żonę, 
po wiedział 

- Odejdź, ja muszę z nią oomówłć ! 
Zagadnięty nie okazał jednak chęci 

uczynienii'a zadość temu żackmiu. Nie 
pozwoliła mu zresztą odejść narzeczona 

Tragiczne małz• B"~ł'"O jego Cukercwajgowa, któr~ oowiedzia· 
11'1 w fa, zwracając się do Cukercwaiga: 

- Zostaw mn1le w sookoju t Nie ctrcę 
Przed kilku laty zatrudniony był w mieć z tobą nic współnesro i nie chcę ci~ 

piekarni przy ul. Narutowicza Nr. 24 ja- znać! 
ko czeladnik ph~karskl 19.letni Berek Cu- W odpowiedzi na to, Cukercwajg 
kercweig. Pewnego razu poznał on 19-le· podbiegł do niej i, uderzając ia w hrnrz, 
tnią Rywkę Drelichównę. Młodzi ludzie za wolał· 
po niezbyt długiej znajomości pobrali się. r _ T~raz obliczę się z toba! 
Początkowo żyli z s.obą dość zgodnie, r.lo.żesz pożegnać slę z żvcłem ! 
l~cz po p~wnym czasie. zaczęty mlęJzy Widząc co się święci, M-osz,ek po~ 
mm! wymka~ sprzeczki. . biegł do rog,u, by zawezwać oomocy. 

Sprzeczki te POWt\raw~l~ zwy.Kle Gdy znajdował się zaledw:ie w odlegto· 
~ . na tlf zazdro~ci. . . ści kilkunastu kroków od kłócących się, 
t u~e~cwe1gow.a oy}a ~ardz_o taJną k?bie usłvsza:t ""rzeraź\iwy krzv,k: 
tą i c1esz~ła się w ... r6i... męz~1.y:rn. duzem _ Policja ratunu' Moszek. ratuj 
powodzeniem. Otai.:zana byla zawsze rO·· 1 , • ' , • 
jem adoratorów, za co mąż urządzat jej nin.e. umieram. . . 
z tego powodu sceny zazdrości. 1:0 Cukerc~jg, pc ~d~1śc11;1 Moszka 

Dwoje dzieci, córeczka i synek. nie wyciągnął 2: klesz~~l n?z ~ W1b1l go "!' 
zdołały zacieśnić więzów rodzinnych . i b;zuch ~weJ byłeJ zoinne. Broc:za.c obf.i .• 
wpłynąć dodatnio na pożycie r.Lałżeń· cre krwia. naidła ona na chodmk ~ ~ kil 
skie. ku chwl!ach s~onała. . Cukercwa1g Po 

Na domiar złego CukercwaJ~ wstąpit dokona1nm zabóist~a zl>fescł wr~ ~ ko-
na drogę występku: chanką swą Mamą Flek .. w mew.rado-

zaczq/, kraśt. mvm Jd.e.runku. , Na ~h<>dn?ku oozostafy 
Kilkakrotnie schwytany na gorącvm zwłoki nieszczęsłiweJ kob1etv. 

uczynku kradzieży odsiadywał kary 
więzienia i słabe więzy rącza.ce to niedo- „, Zab'tłi twa siosfr°- I'' 
brane małżeństwo prysły. ( .ukercwajgo- , lf ' 
wie postanowili rozwieść sic: i uskuteczni· 
li to przed dwoma laty. 

Zabita Rywka Cukercwa.ti;rowa. po· 
siadała prócz matki trzech bradi. Jeden 
z nich. 25-letni dorożkarz. Chil Dreliich 

sdedzial, krvnrcznego wieczoru w ma­
łej k'llaJJ>Ce, znajdującej się przv zbiegu 
ulic ZaWliszy i Młynarskiej. W Dewnym 
momencie otworzyily sie drzwi. prowa 
dzace z ulicy do wewuątrz. W prop 
stanął jakiś zadyszamy, młodv cztlowiek, 
rozejrzał się po sali i ujrzawszv Dtcli­
cha, za wolał: 

- Chif zabłll twą siostre! 
Drelich zerwał sin z m:i-e.Tsca i pod­

biegł do przybylego, który w kilku slo· 
wach opowiedz.!ał mu o zabóistwie. Wy 
stuchawszy przybyłego Chil Drelich wy­
biegł wraz z kilkoma znajdującvmi ra­
zem z nim kolegami, na ulice. Pobiegli 
oni na ul. Żórawią, gdzie leudv zwłoki 
zabitej. Przeprowadzane byłv tam w 
tym czasie dochodzenia policyjne i za· 
rzadzony został pościg za zabójcą. 

Niezależnie od poszukhva.ń. prowa­
dzonych pr,zez wład:ze pollicvine, Chi! 
Drelich 
postanowił ścigać zabófcę sweł 5'ostry 
na własna rękę. 

Przyłączyło się do niego kilkunastu 
je""' kolegów, oraz trzech wvwia:dow-

Berek Cukercwa.ig. 

ców I brygady wydzliału śledczego. Drogą dailszego wywiadu dowiedzia 
Orupa ścigających składała się z 16 no się, że do mieszka.nja niie.iakiego Pin 

osób. W pierwszym rzędzie udali się czera Iioppela przybyto w oóźnvch go­
oni do rodzików Mani flek. którzy za. dzinach wieczorowych dwie osoby -
mieszku.ją przy .UJ!. Krótkiej nr. 14 (Ba- mężczyzna i kobieta. 
tuty) _ Dowiedziano się tam. że Cuker- Przybyli otoczyli natychmiast dom. 
cwajg byt raze~ z Plek~wna. oopołu~· w którym zamieszkuje łfoppel. W jed­
niu J.e.cz od chwili wyjścia z domu, n1e I nem z okien zajmowiainego przez :Ti e~10 
pokazali. ~ ·ę więcej. Uda.no s~e nast~ptl'ie I mieszkanfa. widocz.ne było st~be _świa--: 
na ul. Zgierską nr. 86. g-dz1e Cuker- telko padaJące od małej lamok1 nat•oweJ 
cwajg zamieszkuje ze swą kochanką, umieszczonej w końcu pokoju. 
lecz i tam nie zastano zbiegqw. Scigają-1 Wywiadowcy udali się na pierwsze 
cy udali się więc na ,Poszuk1wanda do piętro i zapukali do drzwi mieszkania 
szeregu mieUn zlodz1ejskich na Batu- ttoppela„. żadnej odpowiedzi... 
t.ach, poc,zem wrócili na ul. Z~erską nr. Nagłe otwiera się okno„. Uka:zuje sie 
86 do mieszkan1:a Cukcrc wahrn. w niem Berek Cu1kercwajg.„ W chodzi 

Wta~cicielka miieszkainia. u której za na parapet okna, chcąc zeskoc"'zyć z wy­
bójca wynajmował pokój, przvclśnięta sokości I piętra. Wtem ujrzał on Judzi, o­
prz,ez przybyłych do muru. zmieniła taczających dom„. Cofnął się„. 
swe poczqtkowe wyjaśnienia. Poinfor· 
mowata ona mfaqowicie przvbvłvch, że 
Cul· r„----- ·-· nrzyszedł z flekówną do 
m:eszkania o god;r;ini·e 10-ei. 

Po z,abr.ainitt. wierz.nich okrvć Naz kll 
ku innych drobiazgów, opuścili orni mie 
szkank 

lndagow.aina w d·a·lszym ciągu Roze­
nowa opo\-vliedziała. ie dosłvszała iak 
w czasie gorączkowej, urywanei rozmo­
wy Cukerc\v'aiga z flekówna oadło stQ­
wo 

„Helenówek". 
Wiadomość ta była dla ścigających 

pewnego rodzaju wskazówka co do k.i-e 
runku poścńgu. 

Po wyjściu od Rozenów udali się 
wszYscy w k' emnku Iielenówka. Przed 
Langówkńem ścigający sootkali dwóch 
znajomych młodzieńców, którzy wraca­
li z wycieczki i nie wiedzieli ieszcu nic 
o do:kona11em zabójstwie. Zaovfani mło­
dzieńcy odpoWliedz!eli, że 
widzieli Cukercwajga z kochanką )etio, 
dątących w kierunku Helenówka. 

Morderca w lóiku 
W szelka droga ucieczki odcięta. Zre­

zygnowany Cukercweig rozebral się i 
położył do łóżka. Po chwili otwor.zyl 
drzwi Pinczer Hoppel. 

Do mieszkania wtargnęli wywładow. 
cy, a razem z nimi wszyscy ścigający. 
Wpadł do pokoju również Chil Drelich. 
Ujrzawszy zabójcę swej jedynej siostry, 
rzucił się nań z okrzykiem: 

- Mam cie morderco! Nie ujdziesz ml 
teraz z życiem! 

Wywiadowcom udało się wyrwa~ 
poturbowanego Cukercwajga z rą:k roz­
wścieczonego Drelicha. 

Cu.kercwajg potoczył błędnym wzro-­
klem po obecnych i zawołał: 

- Tak, zabiłem ia:! Mam nawet Jesz­
cze nóż przy sobie/ 

Stojąca przy nim Mania Fłek6wna za­
tkała mu usta, lecz fatalne słowa zostały 
już wypowiedziane i nie można byto łeb 
cofnąć. 

Po rozwodzie Cukercwajgowa zabra­
ła 4-letnią wówczas córeczkę, Łaję i 3.le­
tnieg-o synka Szlojmę i zamieszkała z 
dziećmi u swej matki Bruchy Drelich 
przv ul. Zawiszy Nr. 30. Z chwilą rozej· 
ścla się z mężem, powodzenie jakiem się 
poprzedno cieszyła, wzroslo i po pewnym 
czasie młoda kobieta zdawało się zapom­

najstarszy nauczyciel tańców w Polsce 
Berka Cukercwajga zakuto w kaJ1da­

ny i odwieziono do urzędu śledczego. Zo­
stał on osadzony w areszcie do dyspozy­
cji władz sądowych. 

nfata o mężu. 
Cukercwajg również bardzo szybko 

pooieszył się i znalazł sobie kod1.rnkę 
w osobie niejakiej Mani Pick. Bvt,1 t" 
dziewczyna, zarejestrowana w poli~j:i 
obyczajowej. Zamćes-zkal· om wsp(1ln1e 
przy ul. Zgierskiej nr. 86 u szew.;a Ro­
zena. Cukercwajg w dalszym c·.agu 

kroczył drogą wysh;oku 
I ostatnio za kradzież otrzymał karę 14 
miesięcy więzienia. W rozmowie ze zna­
jomymi wyrażał się on o swej byłej żo· 
nie ]aknajgorzej i z każdego s!owa jego 

rozpoc:zqł •wq karier~ od mazurka 
wal.:a i oberka 

Ló<li. 3 wrzcśtlia . salonowych w Polsc~ jest nieJak! Leon 
Wydawafoby się, ż.e nauka tarktl"'\V Tallenberg, czonek związku nau~yciel· 

jest mtodą bądź • co - bądź „dz:iedz~m\ tańców. 
wiedzy", że zawodowi nauczv..;.;e!·:! tatl· P. Leon TaJl.enberg pr.)wadz·i swói 
ców istnieją od niedawna. 'Xi Jzasu, idy zakład nauczania 
szał tańca ogarną.I' najsz1~r<:7.e masy, szu w Równem tu~ 48 1at. 
~aiące ujścia dla swej ~ner~.i : v• rt•71:yieh Jest to pierwsza wogfile ~zk"ła tań 
charlestonach, black ~ hottona~h i t. d. ców w kraju. 

Tak jednak nie je:st. Nattctvcielc tuń Oczywiście, że wtedv a'e W!Z<>no je 
ca istnieli na dfugo j~)zcze Drzed wojną 

1 

s.zcze charlestona. Gd.Y' n. Talle11herg 
europejską. zaczynał swą karjere u-:1.01m i-cdynie 

NaJstarszym nau:;zy:::ielem ta!Jców mazurka, oberka i wat;a. 

Rząd kupuje 
!DrusliiennłlH. 

„Nowy Dziennik Kresowy" podaje: 
P. Wojewoda białostocki Kirst pod· 

czas pobytu w Orodzieńszczytnie kon· 
ferował w Druskienikach z dowódcą kor 
pusu OK III generalem. Litwinowiczem 
w sprawie uzidrowiska druskienicklego, 
które ma przejść na własność skarbu 
Państwa. 

UCZNIÓW wzilędale uczenie• priylmł 
na stancję, Wólczal'iska 112, I p,, J.,. 
cłrsejewalca. . • , 
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Słownik w.yrazów ob cyc b 
KONCENTRACJA - z.Jazd wszyst 

IOCh Konów. . 
DRAPERJA - cztowiek. który się 

~aJ)ie~· · - -

DAKTYLOSKOPJA - obżerainie się 
daktylami. , 

BIBLJOMAN - iaiaczel osoba du~ 
chow.na. 

PLUTOS - cztowi·ek, którv ci'ągle 
pluje. 

ZWROTNIK - miejscowość. gdzJie 
wszyscy muszą zwracać. · 

SYNDYKAT - instytucja, której 
cdonkami są wyłącznie sąmi svnowie. 

LANDRU - firma, produku.iąca lan­
drynki. 

-GBóJ--„bijatyka. „ 

'MELOMAN - m!iłośnjk melonów. 
LU~TRA l;'OR - fabrv.kant. wyra-

bi'ający lustra:. · . · 
LAMPART - auża lampa. 
KUROWAC - hodować-kllTV. 

· · .KRUP JER :-- amator. krupnń1ków. 
. · l(REMATORJUM ' - mą.szvnka .. do 

robienia· kremu. . . 
, KOKAINA - ,kobieta, która. wszyst­

kich kokietuje.· 
JUBILER - ten, który obchodzi. iu-

. blfeusz swej ctmałalności. 
FOTEL - krzesło z por.:czami~ . 
BRUKSELA - rodzaj kapusty. 
l(OWNO - iqaczej nawóz. 

IE 

.!lier111ss.a plł.lfllal.•• e•elda 

Na amerykaiiskim statku oceanicznYm „Lewiatanie", który odbywa obecnie 
podróż· z Nęw Yorku do Europy, zorganizowano pierwszą pływającą gi~łdę. W 
sali ' tej giełdy, podczas podróży. notowane są przez cały dzień kursy 120 pa­
pierów. Giełdziarze i przemysłowcy, którzy odbywają podróż oceaniczną 

są w możności nieodrywania się ani- chwili od swych zajęć. 

Kupcy . czekają ną, koniec lata 

--

łiódź teatralizuj~ się 
--o-.. 

Jak zapowiada się 
przyszły sezon? 

1 eatry, teatry i - teatry .•• 
wszelkiego kalibru i gatunku 

Początek września jest w całym 
świecie początkiem sezonu teatralnego, 

To też mieszkańcy wielkich i. du­
żych, nawet małych i mniejszvch miast 
ca·łego cywtlli•z.owainego świata koncen­
trują otej porze roku uwege na teatrze 
d wszelkich 1nnych związanych z 111im 
zjawiiskach. 

Jak zapowiada siię sezon teatralny, 
Kto? Gdzie? Jak? Z kim? Co? Takie py 
tan1a stanowią temat rozmów sfer inte 
ligenckich każdego miasta. 

Łódź nie stanowi wyjątku t>Od tym 
względem. A. już, faktyczmde. w tym ro 
ku zainteresowanie się sprawami teat­
ralnemi w Łod,z;i jest tembardziei u.moty 
wowane, iż - chyba nJgdy Jeszcze, Jak 
Lódt Łodzią, sezon nie zaoowiadał się 
tak różnorako, tak wszechstronnie, tak 
bogato, jak w roku bieżącym. 

Po spodku iemperaiurg nosdqpi Melpomena - jakby :pożvcz:ara so-

wi~ksze· ożgwienie "W' handlu bie od ~oleżan.ki .s~~j, Am~ltei, i~j slaw 
, . · nego rogu obfitosci 1„. syp!e z niego na 

i>łueoternlino111e Dieflsle stro,;iłv . jui: swa oortośt wdzięcz1ny gród kominów ieden przy-

. ł 'd' 3 · · · · · · · 'k lik' N 'd·ł . . bytek sztuki dramatycznej PO drugim„. 
Ku. :.o z, . ~nześnia. miesięczne we s~ 1 i. ~1 uzszy termm T , t M·f„. k' t t p l t _ 

,v„ ..1111_· ł t . . . d , : . ·ń wek&lowy wynosi oberme ea r "JS I, ea r OPU aTny, e 
.• wtt:a~1 ~ uą Y rwaiące ~~z 0 isz~.res17. . . . . . · - atr Kameralny teatr rohot1niczv u Gey-

dm, dały się przed·ewszyst>k1em we +inaki . - . c~tery _m1es1ące. . - d 

( 
k łód k' · - J!lateg0 tez. za1mJPywar:e są o·becme t~- era teatr 1~ owy w Domu Ludowym 

. . .. u~_cQm z im. il<o towary niez\będ.ne, a więc: manuf.ak- przy ul. PrzeJctzd ..• 

kt-0rzy czymh J~ przygot~~anta na. se- ftfr~·, trykota•że, chustki, pończochy itd. O tym ostatniim wp.rawdzie krążą 

LOn z11mowy: a tu Jak ~a ·zfo.~c, , . : . -'Mimo wię'c chwilowego O'żywie.nia lku d~piero .słuchy, ale - słuchy krażą rów 

11,56 - Sygnał "r.asu i he~n~l Wieży Maria· latio nie chce się skonczyc. pcy łódzcy w daillszym ch~u czekają n.a nteż o Jakowymś teatrze ob.fazdowym, 

."Ki~i· w Krakowie 12. 10 - ~nccrt płyt gramo· iWprawdzie ubiegły tydlzień rprz·y1niósł „lepsze czasy'•, 1spodziewając s·ię, że gdy obbicz.onym na rozjazdy pO calem W()-

fonowych. 12,50 - W1adomoi.c; z ,P.W.K. 13,00 - · · · ~" n.rl'l • -1.. t' · · · k' · t łf · k · · ód t ' l 'd k' , · · · k 
Komunikaty: rn~teo~olo~i~_;i:ny i-przy~odµe-., 1;5,40"· {p;ey;rlfte_ Of,YV{\~;'-H~eY ·~- !:'!'~~Hib ,;_;;i_.;~ ;' ~"'~~ut?)'. .:v1_ei,~__i.e~ zos aną,;::iP. e.'n~.e ~~.on Jew. ,z wae o z ieip, rowmez o Ja O:-

- Komuhibt go~pocl,ircŻy ! ,::9 -· Prograni dfa .do Lodzi PX:Z}'}echało. a.rdzo ·~~ ku1v· ~~crne:w<n.v-c:ta·ś -,ptzybęlfr1.e" do miasta .WYn:tS ._ teatrze rew1owym, czv dwuch 

d~iefi:: a1 flenr):k b.dps~ opo.wi~. „o rz.~.c~ach ców prowinc}<malnych, ""· ~ · 1 ~ iJ.ów.y· !klijenf, .CRłóp\ . · ' , 1: • •• - : .• . nawet.'. O operze warszawskief, która 

·~fod1nch i go~~1'1cb .a ta~ze <> 1.1.""kowv.c;h hsciach miń10 tb/nie nmżna powiedzieć, arby s1.:.~ :'."Uttóry·-prz0'Wain!ie ftupuj'- :t.a --g<>t6wk'ę. ma regularnie dwa razy w każdvm mie 

'Nadprogr11m 11Poczyta1my a e. b) kon<:m .z „ · · · .. 'ł -.r. ·,W' 1 · t' h ..1-·d l i .-, · · d b 1 · 'd · Ć d Ł d · k kl 
płyt gram("Olonowych. l7,l5 F 'i. 'on uzdrowi- vuaqa znacz1:11e się ~oprawi a,. „ _ • · „ i.e .e. o· uc y lK1 a y .. t.".i':>cowi o re s.ącu zJez za o o Zl na spe ta e. 

skowy p. t „Pięl-ne dni . . P""-~ mną" (Orłowo - . J~dną . z iprzes.zkod cał!kow1tegcJ · O!-Y- wy:niil~1 z~1w. Od tego zal ezy .w. z.n~~Z111~ Jeśli nawet niie wszystko sie spraw-

Gdyma) - wy~~. p . .M. c1L c.m .a - 6-hry. wre.ma w handlu 1~st · stopmu sLła naibywczu ludinosc1 w1e1skieJ. dz.i to ń tak _ zapowiada sie w Łoci'zi 

K
t7,50 _. O·t-t1 ~1 n·;~' 1'.Y z w1 '.!a0·· , ~s,oop R : nieZt'.pełne jcszci.e zakończenie ·tioh'ót. Jeżeli więc w naj1b1ifozym czasie tem na 'istne zatrzę'-'"enie" teatral·n-e Pe"7L 

one"'•• po a.,., ' " "n~wcy. r. i„s,ra · . _1 h . t .1 • • 1 <l · • " J• ••• „-

&Ił dyr. ,Józefa Ozimitiski.„~ i Zofia ~tlzi~nnic· ~usnyc. • . , : : p~r.a ui::~ opaum:e !- u zie ~aczną.powaz- ne jest z tego wszystkie~o. że - tak 

h ~ B~rgero.wa (ctra). h 0··! - R-0zm~1to~c1 .o:az ~ozatem w dz~edzmie weksloV(eJ ~:: n;e1 myslec, o zimie, w takim raz1e sezon 'czy owak _ będziemy mieć w naszem 

ltomun1k_at„Tow., afhęly . do hod. -0wh \,°n1 '~ stąp1~y pew~e zrmany . . KU(pcy n ... aucz~nr.I zimowy na rynku manufaktorowym · w mneście 4 _ 5 stałych przybytków sztu 

~olsce . .-~,30 - fi on< ~rt wieczo.ny. Mu.z.y a ope doowtaidiczen:rem zesziłorocz.n"'m 01e· sp-rz.e tym 'roku · .. · 

retkowa 1. lan.eana ,\_ konawc_J; orkiestra po- d. _. . dł· . _1 j,_. • • ki teaL1lnej„. 

więktZ"'TI• p R ?; ( r - Komunikaty, ' a·]ą JUZ towaru na ug1e, . QIZ)eWl~Cl-0<- . . nie zawiedzie. T t M' . k' . k . "d t h 
· · · .„v · · · . . ea r 1eJs i me wy azme o yc -

_...._. ---. cz.as jesz.cze żadnego wyraźne~o obli-

• cza, a.J.e w teatrze Popularnvm wre już 

I'§.. le I' . wg praca na d~bre. Już w cLni0;ch najbliż-
• . 

TEATR LETNI w PARKU STASZICA· szych bPdziemy tam mieli :inaugurację 

Zespót rcwjowy przedłuża swoje występy, WZ"'4ęłg udzio• w manewrach sezonu. Zloży się na n~ą - jak słuchy 

łlaJac rewię · P · t. „To co nas hierze" w wyko- . Londyńska „MQII'ninig Post" opisu1e reguł manewrów tanki powinny albo u- ni·osą - arcy-d'Vielo Slowackiei?:o ,,Bal-

nanlu' świetnego zespołu uzupclnionego silam~ nastęrpu1·ące zda1rzeinie · z. _odbywa1·ących cie:ka.ć, a1bo wykonać atak na to miei'sce, Icvdvna". 
które l)owródły z urlopu, a to pp.; Jakubi11skiei R, · · t t K 1 
(baJo.nv) Lar.awskiel · .Cmitacia fenomenalna się właśnie ter.az manewrów woisko- s!kąd do .nich strzelają! owmez w ea rze amera nym 

.Pogorzelskie\ l(rze·rnri-.1 iei;c. (serce herbacla- wych, w p-Q1blifżu miei·scoiwości W-iltshiire. Zaprzestano więc ognia i wysłano na (teatr ten został powlękSZQl11V pod 

1tych róż). M ·r~if\J ;„1?:0 lGwfazda. szantanu) W ipółświet1e rarr'ką -obsługa- -~ednego pagórek wywiadowców, .którzy śliz.gając wzg!~dem Hoś? miejsc, or~z .dość gmn 

Maz Wierci ~kiei i kapitalnr1rn .conferenciera z karabinów maisz vnowych która o'bawia -si.o nia brzuchach i podchodząc •osbro.żnie towrne ·Odnowiony) prnca Idzlie „n:i ca-
·Zn!cza. , " ł , r 

· · .Cod;,.i, rrnie ·1cdn 1 przetlstaw 1enie 0 godz. 9 ła się nocnego ataku tan'ków, zobaczyła zn.a1e:tli się wreszcie na szciycie pagór- a parę'. 

· wieczorem. na szczyci.e pagórika iaki~ś wie1!1,cie poru- ka. , I Wieśai zakul:isvwe głoszą. jż sezon 

sza~ące się kształty. · Ale staną wszy fam, wybuchnęli naig- j; w tym sympatycznym teatrze rozp°"'--z-

WVSTĘPV .JUL.TUSZA OSTERWY. Otworzono . więc w tym kierunku sil- le szrulonym śmi.echem. nie się „fircykiem w zalotach" z Os-

Znaknmity artysta, twórca słynnej Reduty. ny oigień imaszyn.0wy, aile ,ku ~dumieniu Oto rzekomemi ta111kami, .które po bo I terwą jako „występowiczem" w tytuło-

'JuUusz Osterwa przvbywa dziś do naszego mia żołnierzy t<>i6o oddziału, fanki traktowa- ha:t,ers'ku wytr7.VTT1ywały n.ńi:eń kairaibii.. WeJ· 'l"Oli... 
sta. aby w nadch-0d:z;ący piątek wys ta pić na _,,,, - 1 ··- vs 

t:nauguracyjnem przedstawieniu III sezonu te;.. ły !ten abaik z zupełną oboóętnością. nów ma:szynowych, były spokojnie pasą.. Teatry: Popularny, Kameralny oraz 

Q'u Kameralnego w iednej z najlepszych swoich ·Ja'k bo mo•że być? ;pomyś~ano s.()łhie. ce . się .kirowy! teatr w sali Geyera znaj.dują si'~, ,~ak 

rół komediowych - w stylowej sztuce fr .. Wpirawdzie shrzały są ś1epe ale wedłu6 ·wńadomo, pod kierunkiem dvr. B. Gor-

Zabłock1ego „fircyk w zalotach". ' "' 
Go~cina wielkiego artysty ze względu ni. ----- ; ,. czyńsk1iego, z czego przy odrobinie OP· 

~ k~~~k;:ib~~~~w;ob:w~~ut;,,.;sl~~iie t~ik~ Kto wygr~1 "O ooo dolara' w ~~~~~~: o~~ż~:~l~~~~~m :!r~~~~VlĆi 
szet~i:t~Yn~· /~a~~u~~~jn~n~i!fk;~;"~~~ze1!ł:ta- . U lf 

1 
. . 1 

przysporzą duchowemu żvdu Łodó do 

Wienie sa Już do nabycia w cukierni Gostom- dat.ni.eh walorów„. · 

' sklego przez cały tydzień od 10 rano; W • • • • d I ' k• p bi' 'ć t t b '-' 
Niezależnie od przedstawień w teatrze Ka- CZOr8JSZe CiągoJeOJe 0 arOW I. u 1'cznos ea n:t ro OrnłC<~ego w 

~eralnym JnlJusz Osterwa grać . będzie „fir- sali Geyera ma być urac'Zona na wsc~-

eyka" dwukrotnie w teatrze Popularnym i we Wczoraj po raz 22 od chwili wypusz-, 100 dol. n·ry: 647869 651810 981336 pie komedia fredry „Oj mlodv. młody'-'. 

wte>rek. dn. to i środe 11-go września o godz. czenia 5~pr. premiowej poiyczjd dol:1ro 896218 833466 773581 946923 38314 Tak' · · h • • 

5 . nn. snecJalnłe dla łódzkie1· młodzieży szkolne]. 
11e więc narazie „C murv • {;ZY 

„„ „ wej odbyło się w sali konferencyjnej 120460 212912 846515 710116 794870 t · bt k " · · h 

i'„K···~·1·1··l·K··1···s···l·K·~··l·~··f.... ~~$~;:::.n:k:::.gci;:~:t w::: I?~~= 21J:Iff: 59~ł:: 4\llt~: rr!i~ ~Fm~·t~l~y~::I.~!~~: s;~;~:7:: 

POLECA 
- . 

111euarnia tó~lka ,JlYIAJ'' 
Udf. naruto11m · (Dzielna): 2. 

których 40.000 dolarów. · · t.158867 654831 487406 27885 747100 kilka lub kilkanaście dni zaplo:n się w 

Wyloso\vano następujące dólarówki: 627625 - 314003 426486 730760 85770 górę zasłony. 
40.000 ·doL nr. 66605. , ' 688958 62263 · 235077 918296 517795 Czy deszcz ten będzie ożywczy 

8.000 doL nr. 729093. · 31783 563721 666082 258472 134793 mniej lub więcej - trudno, naturaln'e, 

3.000 dol. n-ry 35071 679395 575177. 258830 467874 95173 742105 460891 przewidzieć, można jednak St::tn·Jw..:zo 

1.000 dol. n-ry.: 874363 380384 6325ą :-772811 209344 232051 476907
1 

882325 to jedno stwierdzić, że b~dzle to w każ 
423693 367541. . ., .„ · · · 3Tl126 . ·672137 711964 ·147001 3412 dym razie deszcz ... obfitv. 

I·. 500 dol. n-ry: 871817 118216 827786 55ln 4089Ó3 907802 952318 317624 tódź teatralnz.uje się nie na ·ia':.-ty„. 

950001 445465 t.198391 286010 . 152894 ·620764 536375 51829 ·. 554614~ l, z. ,..„ .. „„.„ •• „.„„ ••• „„.tł 486068 2~7355. ' „. . :., 
.'"\ ,... J. j 
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Dziś 
„Dzlewcnn• ze spelunki'' 

Sensacyjna historja niewinnej dziewczyny, szantażowanej przez bandę przestępcow. Na pięciel-Emocjal-Brawurowe te m poi 

i ~ni na~t~~nyr~: 
W rolach 
głównych: Mary Astor i Ben Bard. 

Coni mleJac normalne. IL 
Wspaniała ilustracia muzyczna orkie· 

stry symfonicznej pod dyrekcją 

Prze~troga dla łatwowiernych dziewcząt, które padają ofiarą don.tuanów wielkomiejskich 

A. Czudnowskiego. 

UWAGA: Wszelkie kupony 
ulgowe z okresu letniego 

nieważne. 

„PAlllENKA WE FRAKU" 
Czarujący film, osnuty na tle popularnej piosenki .Daj Buzi, Moja Mała•. 

Początek przedstawień o godz. 4-ei 
po południu, w sobotą i niedzielę 

o godz. 12-ej w południe. 
w roli głównej pełna MADGE BELLAMY. temperamentu czarująca 

• ' . ~ ...... • l, j:. .>- ... • • ..... ,-; „. . ' , ' . . : . 

&roźng sobowiór 
Kubu Rozpruwoc:zo poJowił si~ 

w Nlemc:zec:h I „JlróleDJsflie l.oDJarqsl.DJo" 
DJśród ró!i 

Miss J:uropa i miss Amervka podr6- cej damy i wypowied:zfiat kilka uprzeJ-
Oko1ice mfasta niemiedkiego Dussel- jąc już nóż w plecach, próbówała uciec żują po franc}i. Pięknościom towarzy- mych słów. W tej chwili otworzyły się 

dodu są w wie·llkiem wzbwrzeniu. Niemo do napastni~a, ale ścigana z.gi.n.ęła od li- szy dz!ennikarz francuski Mauflce ae drzWli magazynu, i 'W})adł po kwiaty 
ma bawdem schwytać sprawcy niezro,zu- czny.ch ciosów. Waleffe. monsieur Aletti, wtatciciel wszystkich 
miałych zupełnie napadów krwawych i Z docho·cheń poHcyjnyeh okaz.ało się Podczas pobytu w Vichy, miss Arne teatrów w Vichy, zwany „królem Varie 
morderstw, jakie się tam powtarzają od że tych dwo,je dzieci zamordowano w so- ryka udała się razem z panem Waleffe te". 
ja.kich ·:dni dziesięciu. hotę wieczorem około godz.iny 10, kiedy do mag~zynu z kwiatami, by kupić wią _ Całuję rączki waszej królewskiej 

Pierwszą ofiarą był pewd·en mężczyz- powracały do doonu z ~armarku. zankę róż. , mości. 
na, który powracał sam z wieczornego Tego samego wieczoru iednaikże w in W sklepie znajdowat sie jakiś ele- .Wasza ~rólewska mość jest zbyt dla 
zgromadzenia. nej stronie Dusseldorfu doko.nano dzikie gancki młodzieniec. Niezna>omv popro- mnie łask'1Wą - odparła ze śmiechem 

Na samotnem miejscu diro.gi jalkiś czło g0 napadu na młodą kobietę. sił p. de Waleffe, by zatrzvmał się wraz ameryka'nka. 
wiek naigle zadał mu cięiJką ranę no·żem Tym :razi?m morderca przemówił do z tO\\·arzyszką dla ' zapoznan~a sie z eks- Wtedy król tmanuel, który t>rzypat 
w plecy i potem zniknął w ciemności. swojej ofiary, proponuią;c jej wspólną królem portugalskim :Emanuelem. rywał Sli ·~ tej scen1e z u~miechem, rzekł 

Wkrótce potem do pewne.i kobiety h d-1- k'ed d · t d ó · przec a ~ę. a i Y zaga ruę a 0 m w1 'Jakoz' król niebawem nads•ed•. El·e półgłosem do swego adjutanta: 30-letniej przystąpił jaki.ś mężczyzna i ł · · 'ł · · . " 1 

.bez słowa zadał jej tak .sam-0 prawie, !e a, meznaiomy rruci się na nią z .nol;em, 1.ancki młodzie.ulec byt jego orzybocz- - Hm, czy mi się zdaje, że zoyt jut 
ł śmiertehią :ranę nożem w plecy. W pół zadając jej dwie rany w lkarik i szefć ran tlym adjutantem. wielu mam teraz k01eg-6w. 

d 1 . w plecy, a 'kiedy mordowana zaczęła - Pozwolii wasza królewska mość •••••••••••••••H•u•••••••••• .go ziny [później 18- etn1a dziewczyna zo- 'krzycz-eł, znilmął bez śladu. i b A k /Jr 
stała zaszityłetowana przez milczącego Policja. przed.sięwzJęła wiele aresdo- przedstaw'. ć so ie miss mery e. -.d 'wlE . · 
napa~~ik~. . . wań, ale wszy~tkie oka,zały aię prawie Król uśmiechnąl się do zachwycajCl- „1S" TIANJ/' "·' 
.. N"„ ąpiła :k1J!kudnio.wa przerwa, a ~ że bezpodlstawne, taik, że miaisto czeka z . TECHNtC?NYCH. ~ Jł~ , 

. me1 nowa seria zbrodiru, podobnych, a na drżen.i:em kto pad.nie dalszą ofia:r~ tego k PlAN~W eugoYJLANYCH ,;T/!~łl~OW 
W t k O • • h . I • . .... D•• ... ••r•• ap4e n.s p.5pleroch SWTotłoczułydt.,.. v„, e 0 r. pn~e1szyc · . . . n1eo·dgadi111onego obłąkańca mo.rdercy? ..,&- .., • • POmYWNYCH,NEGATYWNYCH 

1W. niediz1eJę rano pe\W-en. młodzieniec Dziś w nocy dyżurują apteki: O. Antonlewi- 'OZAllDOWYCA(c; ..,,,-,_ 
zdiąfaJąc p:rzez poła do kościoła, nat'kinął I ~ cza (Pabianicka 50) · K. Chadzxńskiego (Piotr-

1 ~ UKUD Kl.152 
się na zwłoki dwu zamordowanych dz·ie- l Przechodząc przez ulice kowska 164), w. Sokolewicza (Przejazd 19), Ą. ~· (j)~~IWaANOIANai 
wczątek. Jedna z nich, zaledwie. 6-letnia ' roze jrzyj się uwaznie unik· Rembieli.ńskieg-0 (Andrzeja 26), J. Zu~de!ewl- · X. · ł · I • · · · eia (Pl-Otrkowska 25), M. Kasperk1ew1cza mia a gardlło prze.cię~e oq ucha d~ ucha, n1esz kalectwa I śm1erc1. (Zgierska 54), s. Trawkowsk!ego (Brzezińska Tel ł 1 •7 Z • Plołrkowska N: i O O 
druga zaś 15-letrua, J-ak się okazu1e, ma- _ er: 56). (b). • 

r.•„M•••••••••••••••••• .... •-•••••••••-•••MN••M••H1 dZli Karolowi Rolle, przyczem spadko-
~eran !Burslii. \..; dawca p<>stainawiat w ten soosób: 

11 CZBr\Vony IBsłamenł gdy·~~~~~~~~ó~:~e~iei 

w Łod!zd i wiernie towa.rzvsfyt mi 
w tajemnicy przed matka oodcr,,as 
mojej choroby oraz za to. te z dob 
rego serca sk:radlł matce 'Ml:Uzkęi.. 

al->-·'1'1 tTJia1t gdzie spak~ć morch pa 
rę galg:anów na drogę do Ameryki" 

. mimo mych próśh odmówiła mi I ~~oc:ie:~~:~h~~&~~d~~~:~ 
I Sensacyjny romans z życia współczesnej Łodzi. ndu, nie mam żadnych zobowiązań 

. . . tak m<>ralnych, jak i materiaLnych. 
· ' • • • • • Przeoiw111ie, wiedzą~. że pienią-,.... ... „„•••••••••••••e•••••••••••• •••••••••••••••••••••••••:• dze są dl.a n.ich jedyną miara szczę-

2) ścia, że do dóbr d-0czesnvch przy-
STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIEśCI. monoklowego na palec w5*azuiący Ba kładają wi·e~ką. w~g?, g~rdzac. uboż 

W czasie godzin przyjęć zjawia się u cha. szymy od s1eb1e, ze chOl'VJ"?ŚĆ '. b~z-
znakomitego cywilisty łódzkiego adwokata _ Ten dokument powdnien si~ znaj- wzgl~ność w ~roma&emu; p1en1ę-
Libeńa niejakiś dr. Wiktor Bach, przedsta-, dować w posia<la!lliu nofarjusza. skąd dzy Jes.t oec,hą ich wszvst~: ch. po-
wiający si~ jak~ reprezent~nt to';.arzys- pain„. st~~wąem Jeh I!P<>korzvć 1 pozba-
twa ubezp1eczen1owe.go „Universum • • _ Nie jestem notarjuszem. mlmo to w1.ć 1a.k1eg~kolwiek ~~~u. z ·t.r.tułu 

Adwoka~ pochłonięty • sw:m. ostatnii;n testament jest w mojem oosiadainfo. To dziiedz1czein1a po moJe.t sm1erc1 .. 
procese~ niechętnie przy1mu1e lllesa~ow1- Jest fakt oczywisty i z tern sie .mecenas „I , taik . ~ołowę me.~o ma1ątku 
tego kh1en.ta, ~tórego wytworny zakiet, godzi _ prze•rwał Bach z lekki!m. uśm1e przedst~w11~1ącego wedlu~ załączo-
sztywna mina 1 monokl w oku wzbudzaj11 Ś·zWem nego SplSU inwieintar.za o~6tem war-
w sekretarzu adwokata Władysławie zacie- L'b · d tk l . . l . i • , • tość 25 mdiljonów dolarów DrzeZ111a-
kawienie. . 1 ert 0 ~ą m~tan~ ne1 .. oie: ... zęcr czam :na następujące cele". 

Jestem Wiktor Bach - orzedsta­
wi:t się przybyły i jak stary znąiomy be.z 
żenady rozsi-adt siz w fotelu. 

- Agent ubezpieczeń, chce mnie za­
asekurować, nic z tego nie bed,:.;e -
prz.emkn~lo przez głowę Libertowi, gdy 
przybyły sięgnął do swej teczki. 

- Oto dokument pisanv w języku 
angielskim, słyszałem, że pan adwoka1t 
jest biegłym w sprawach spadkowych 
a pozatem wtad:a dobrze angieiskim -
powiedział nieznajomy, podajac Libt:rio 
wi spory zwi,t e:k płóciennego wvkwint­
nego pap1eru. 

Libert niemniej by! dotknietv pewr:e 
go rodzaju poufałym tonem kliie'lt·a. 

Jakby namacal.nie choial się przekonać o . . 
autentycmości dokumentu. Nie l uszło Tu~J. testam~n.t wvhc.za caf~ 
to mwgi Bacha. ~zereg naJróznorodmeJszvch 1nstytuc11 

• • • • 1 osób, na rzecz których testator czy-
- Pr~wdZ1wa, n.aJPrawd:zuwsza i J>lie- ni mniejsze lub większe zapisv. Między 

częć, panie mecenasi~ - zawołał zręcz i·rnnem~ .znajduje się rów.nież zaois na 
nym rm::h:m za-rz.uca1ąc mono.kl d0 oka. rzecz wdów po robotnikach. którzy stra 

. - N~ 1 ;cze~oz. pan . chce - spytał o!li żyoie przy budowlach żel:az•obetono 
nieco zme01erpl1w1ony Ltibert. wych w ciągu roku po śmierci zapisu-

- Zechce mecenas przeczvtać do- jącego oraz oryginaliny le~at w sumie 
ktactnie akt - poprosił uprze.łmne Bach. 500 d~larów na rzecz jakieiroś grajka 

Libert począł czytać uważ:nie, pół- wędrownego, 7,yjącego staile w d:zielni­
gtosem, od czasu do czasu spo~lądając cy żyd-0\vskiej Nowe:;ro JoI'lku. 
na swego oryginrulnego klUenta. który .,Dwanaście i pół m1Uana dola-
caty zasłuchany byt w dźwięki prawie rów prz~aiezam dJa ciebie. kochia 
obcej sobie mawy. ny Ka.rolu Rolle - ~łosi dokument, 

Libert ozytal, że n!ejaikiiś Wiliam. jako dla jedynego cz:towtieka z rodzi 
Henry Bach, zamiesZ.katv stale w No- ny, który wbr.ew zakazowi swej 

„Chyba ta suma starczv mo ek 
wiwale:nt za starą z.nd~zoną wali­
zę, w której obydwa zamki były 
zepsute, a prawy brug grozi'l , co 
chwila rozpad!nięoi:em" - niisat . Wi­
Iii:am Bach. 

Da.Jej następował.a ostra. grun­
tow111a rozprawa, z poszc~~ólnymi 
cztonkam~ rodlziiny, z Mó.rych każd'y od­
bierał należyte ci'?gi. 

„Mój brat Stanisław Bach może 
spać spokojni.e, anti jeden dolar z me 
go majątku 111ie wpadnie do jego 
chciwej, kosmaitej lapv. Krótki 
wzrok miał już od .urodzenia to też 
nie dziwię się, że nie móg-ł zawcza­
su przewidzieć, iż doj.de tutaj dJo 
majątiku, tembardzdej, ~e jego · niil­
ta żonecz.ka, a moja bratowa twier­
dzrła uporczywie że włóazedze nie 
warto dać szklankJi herhatv oraz, że 
rękę podaje się i służy w ootirzebie 
ludziom uczciwym. a nie nicpo­
niom". 

„Ta z·ezująca hi.pokrvtka tylko 
mego brata mogła otumaJ11ić i wmó­
wić mu, że jest urodzriwa. resma 
zaś jej krewniaków tyleż łest war­
ta, co i ona i razem w·szvscv staino­
wią zgodną, harmonijna całość bez 
dusmych dusigroszv." 

.~~ 

RzuoH okiem na poda·nv dokument, 
przerzuc:ł szybko karty i spo}rzat zdu­
miony na siedzącego wygodn:e w fote­
tu ~ bawiącego się nawijanfom sznurka 

wym Jorku, cały swój mąjątęk zapisl!j~ . ma!Id, a m6j~.i siostry, przvszedł dol 
'"" palowie na cele społeczne. w drugie1 .?c- moJego po~01ku na strvchu w sta­
zaś połowie swemu si~stl'.ze~ ~ to ·l {eJ ruderze przYi uLfcy, Sliowiańskiej ·'-4. 

„Wiem, że przydafobv się wam 
trochę majątku, al~ niema na to ra­
dy, musicie się obejść. Czuire li'sty 
Stanistawa Bacha nie zdołały mnie 
wm-uszyć i pazekonać tak iak ·niie 
ruszyla . w~szych skami~Y~ ,, 
sen:. moJa nied~a ':W. Łodzi. . 

' ~ 
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„lllASTO 
111 lrOŚCI'" 

(Quarllar LaUn) 
pot~tne arcydzieło ekranu 

W rolach al6wnych: 

. IWłlll PETROWICZ ., 

CARNE• BO•I. 
Orkle11fra pod dJr. I.. Kanfora 
Dziś z powodu otwarcia teatru tylko 2 przedstawienia dla publiczności 

o godz. 8 i 10 wiecz. -
UWAGA: UWAGA: 

1) Bilety wejścia nie są podniesione. Ceny normalne. 
2) Wszystkie miejsca parterowe są nienumerowane. 
3) Wszystkie miejsca na I piętrze, a więc loże gabineto­

we, lote otwarte i krzesła są numerowane, pomimo to 
Sz. Publiczność wchodzić może na każdą część 
programu. 

4) Bufety obficie zaopatrzone wyrobami firmy .E. Wedet• 
i pieczywem z cukierni .Eryk• wł. E. Szakowski. 

5) Seanse rozpoczynać się będą o godz. 4,so 6,00 s,oo 1000 

Paaae partout i bilety ulgowe nieważne, 

x••~xxnxx ~i-~ . XXXXXXXXXXXXXXXXX§ 

fł JAN_INGS ft Dokt6r • i . • . · . I ,.~~~!D!~I 
~ zapowi~da przyjazd „ skóraych. wenerycz * ft nych i moczopłcio-
X X ~ X X przeprowadził 
~ : , ~ ' do t.odzi. , V Siil na ul. 
ft ft Piołrkowską70 

•••:tXXXXXXXMXXXXXXXXXXXXXXXXXXIX (róg Traugutta>. tel. 81-83 

P KD•1~·· Jedyne, rzenywif[ie onedowo wypró~owane 
• I n g er antyseptycznie spreparowane 

c-horoby wenervc-Lne. skórne I wlos6w 
ANDRZEJA 2. TEL. 32-28• 

Leczenie lampa kwarcową. analizy 
krwt I WYdzlelln. PrzyJmule codziennie 

od 11-1 i od 5-8 . w. w niedziele i 
śwl~a od 10 do 12. Oddzielna pocze­
kalnia dla pad. 
Od 1-2 w Lecznicy {Piotrkowska 62) 
------------- Do nabycia we wszystkich aptekach, składach 
CHCESZ otrzymać posą.de? Must-sz aptecznych i perfumerjach. 
ukoflczyć kursy fa.chowe. lroresJ>Qnaen . 
cyJne profesora Sekutowicza, War- ~!).1!!)1i!Ql!łillfll!QJIS]l)1Jl)1]~~i)1j)f1l~~!}jj!ilJ!il 
szawa. Żórawla 421. Kursy wyuczaf14 O 
:ist<?W'lli_e: buchalterli. r~chllllkowofo kazi•'' Duiy Dl~c 
kup1eolne1. korespondencJI handloweJ, UBIUll -
stenografii, nauki handlu, prawa, kalt-
1?;rafji, pisai11la na maszynach, towaro· w Łodzi, 2269 mtr. kw„ położony między ul. Za­
znawstw~, angi~lskie~o. francuskieg!J, gajnikową a Matejki, tanio i na dogodnych wa­
memleckiego, piso,wni ?raz ~ramaty.l<:i runkach do spr~edania Hipoteka czysta 
polsk·fej. Po ukonczemu św1adectw1:i.. . . • . '."", . • , . • 
Ząda·Jcie pros1>ektów. 29 Wiad. "Ellbor , Ktlmsk1ego 70, u p. Wronsk1ego, 

telefon 173. 
••••••••• ,,, ••••••••••••••••••••••• ,JO 

Przyjmuje od 8.30 
do 10,30 rano, od 1 
do 2.30 pp„ od 6 
do 8.30 w„ w nie-

dzielę i 4więta 
od 10 do 1-ej 

Doktór 

powrócił. 
Cegielniana 25 

Telefon 26-87 
Specjalista cho 
rób skórnych. 

I weneryczny~h 
Elektroterapja. 
Leczenie lampą 

kwarcową. 
przyjmuje od !!odz 

8-2 i 6-9 
wniedz. i święta 9-1 
Dla pań od 5 - 6 
oddzielna poczek. 

-··p;b;;;·;;;;;;·..-;;.i;;,;;;.;;;••111 
·Otto Goldammer = 

Łódź, Kilitiskiego 74/6, tel.12·30. 

Sprzed•I• ollaz11inle; 
tokamie wszelkich rozmiatów, heblarki, wiertarki. frezerki, piły: (Kreł1-
& Bandsage). heblarka do dnewa, imadła i kowadła. Maszyny i narzę­
dzia dla kotlat'lli miedzi i :telua. no:te tokarskie ze stali narzędziowej 

i szybkosprawnel, śruby, nakrętki, wentyle i t. P• z magazynu. 
Modele i rysunki, samochody ciętarowe i osobowe . ................................... „ ...... „ .•• 

CErtY KO"KURErtCYJtłE I! 
Pierwszorzędny Zakład Fryzjerski 

I. Radoszycki i L. Weinroth 
16 POLUDl'łlOWA 16 

SALON DAMSKI pod kierc wnictwem „L E O N A• 
Manicur~ został~ wykonany przez pierwszorzędne siły. 

Uwaga: D· FRANCISZEK powrócił. 

STENOGRAFJI 
(polskiej i niemieckiej) 

wyucza systemem przy§pieszonym (nauka uproszczona) 

HEMR~IC BERWAN 
ul. PneJcnd tt ~:~~~;~ Tot. 56·05 
(Ktlh'isklego 93) 

Początek nauki - we wrześniu. 
Informacje i zapisy codziennie od 10 - 11 i od 

6 - 8 wiecz. 
"' ' : . . . - ~ . ' ~ '• ( 

Dzieli szczeicla sit zbllla !!! 
Zł. 150.000.-

KatdY. kto nadeśle do Kolektury Loterii Państwowe! Nr. 184 w War· 
szawle. al. Nalewki 33. swoje imię, rok i miesiąc urodzenia. otrzyma los po 
cenie nominalnej do 5-el Klasy 19-eJ Polskiej Państwowef Loterii, wybrany 
zupełnie bezinteresownie przez słynnego Astrologa Szyllera • Szkolnlka na 
zasadzie oblicze6 kabalistycznych i astrologii, po uprzedniem wotaceniu do 
p. K. o. za Nr. 16.301, lub też przekazzem pocztowym należności za ćwierć 
losu 50 Zł·. pól losu 100 zł„ trzy czwarte losu 150 zl„ cały los 200 zk oraz 
na koszta pocztowe 75 gr. na list polecony. 

Życzącym wysyłamy za zaliczeni em po przysraniu 5 zł. a conto losu. 
Losy wysyłamy natychmiast po otrzy mantu gotówkl-

OLÓWNA WYORANA 750.000 ZlOTYCHI 
CO DRUOI LOS WYORYW A!! 
Clarnlenłe odbedzfe słe od dn· 7 wrze~nla do 9 paidzłernlka r. b· wła· 

cznle. 
O katdel wygranet t stawce zaw1adamlamy natychmiast. 

UW ACiA: Do katdego losu Kolektura doł~cza podobiznę pana Szyllera­
Szkolnika z wtasnon:cznem potwierdzeniem wybranego przezeń 
numeru. Ogłoszenie wyciąć l załączyć. 

Pri;yjmufemy również Jut zamówienia do 1-ef klasy nastepnef LoterJ!. 
Cena 1/4 losu - 10 zl„ 1/2 losu - 20 zt • 3/4 losu - 30 zł. 4/4 losu - 40 zł. 

Prywatna Szkoła Powuecbna PLAC 
MARJI Wf ~~tKóWHł 

ul. Piotrkowska 84, 
przyjmuje chłopców i dziewczynki 
i ~runtownie przysposabia do szkół 
średnich. W godzinach nadobowi4z:ko­
wycb nauka języka francuskiego, nie­
mieckiego i muzyki. - Przy szkole 
wzorowo urządzony Zakład Freblowski 

do wydzierżawienia 
15.000 O łokci ' ogrodzony, nadaJ~;:y 
sle na oirodnldwo„ polowny miedzy 
ul. Tkacką a Parkiem 3..go Ma ja, w 
dzielnicy zabudowafl domków oficer­
skich. 

Bliższe 14tformacJe w składzie fąrb z 
ul. Przejazd 4. 

Dr. med. Dr. med, 
z ogrodem tłla dzieci od lat 4. 

Zapisy, informacje codziennie od godz. 
10-ej do 1-ej i od 4·ei do 6-ej, Hi~wiaUki H. Lu 8 I [ l 

-------------specjalista cho 
Dr. 1118d. rób skórnych 

S Kantor! ~E~!1!~~~~ e Tel. 59-40 
Przyjmuje od 8-11 

specjalista chorób wenerycznych, sk6r1 i od 5-9. 
nych. włosów i moczopłc-Jowych. Le-,w niedziele i święta 
czenfe lampa kwarcowa I Drom!en!amł ! od 9-1 
Rent11:ena. j Oddzielna pocze-
PIOTRKOWSKA 144. ROO EWANOE 1 kalnia dla pań 

LICKIEJ. . i ' 
WeJ§cle fwanll:ellcka 2, Telefon 29.48. Dr. med. 

PrzyimuJe od 8-2 ł od 5-8 w. Dla pati ~ tnmkom·ł[l 
oddzretna ooczekalnta. ~ ~ n Vf 

~oradnia wenerolo1inna 1;i:;;.~~·.~:"=; 
Lekarzy.specjalistów Konstantyno1ska 12. 

Z d k I 
Tel. 55-52 

a Wa Z a • Prz "mu·e od 10-1 
Czynna od 8 rano do 9 wieczór. Tl 1 

Od 11-12 i 2-3 przyjmuje lekarz-kobieta od !i':' ~1;, pai\ 
W niedziele i święta od 9-2 pp. 

Leczenie chorób : Dla nle-zamotnycb 
Wenerycznych, moczopłciowych CENY LECZNIC. 

I skór11ych. 
Badanie krwi i wydzielin na syfilis i tryper! o R. 
Konsultacje. z n_eu.rologiem ~ urologiem I ftllP~PDRT 

Gabinet sw1atło-leczn1czy n Ił 
Kosmetyka lekarska. Urolog 

Oddńelna poczekalnia dla kobiet. Ch b k 

P d a ł 1 oro y nere , pę-
O r a a z ote. cberza i dróg mo-l czowycb 

DLA UCZNIB:-W-na_w_y-pł-at-ę.-· -m-1.1-n-du-r-y. Ul. P_ret. Harutowicza 25 
$ZYnele. teczki. obuwie Piotrkowska 37 (Dzielna) tel. 44-10 
111-cie weiście I-sze piętro. 'Przyjmuje od 1-2 
- i4-8 

DOWr6cll· 
Cegien lana 43 

Tel. 41•32. 
Specjalista ehorób 
skórnych weneryc:t: 
nycb i moczopłcio­
wych. Naświetlanie 

lamp11 kwarcową. 
Przyjmuje od 

g.8 do 10 rano 
od 5-8 w. 

Dla pai\ oddzielna 
Poczekalnia od 3-5 

lekarz • Dentysta 

~- Mar~u~~ 
Hu~~~umowa 
Piotrkowska51 

teL 21·23. 
Godz. przvięć 3-7 

3 IDkDi~ 
z kuchnią 

z wszelkiemi wyito· 
dami natychmiast 

poszukiwane. 
Oferty sub, „Go­
tó w ka" w admin. 
"Republiki". 



o nagrodę Magi&tratu .-., • .I& • .1. .ra • ,,ars~Oll' ODKq 
Bieg kolarski I 6J ~ „ A ~ · j ,_ 

Jak się dowiadujemy odbędzie .ię w 111 nłedsłel~ na 6oisAu 'W. :H. -.1-u 
nadchodzącą niedzielę na sz.cnie pod W nadcbodząC4 niedz4elę . o g .. 16.30 ce spo-t'k~nia li.go we: Polonia -;-- Legja w 
Krzywiem tradycyjny bieg kolarski 0 na- gr.a LKS. z drutyną Wanzawta.nki na Warszaw1e. Warta - Cncov11a. w Pcn-
grodę Mag,istratu m. todzi g.aini w boiw~u WKS„u. . . naniu, Czar~i - IVC. we ~~~wie! Ru.t;h 

O!r zo. any Pserwwze 1POtkan1e hgowe tych dru- - G!lJI"lbarnta w Kr6lewsk1ei i W1sła .,-
przez TZS .. Dotychcza:Sowym zwyC1ęzca. tyn zakodciyło eię zwyici~twem War.

1 

Pogoń w Krakowde. Jedynym ze.społem 
tego biegu Jest Kfosowicz. .t~awLainki w etostmtku 2:0. Prócz tego który odpoczywa w nadchodzą<:~ nie­

-~potkania odbędą $-ię w kra.iu nattępują. dzieilę są Turyści. 

Wledeilczyk KQnzel pokonany 
'ff linale pr.es J'erseeo ftoloroDJa 

Przedostatni dzień turnieju ten/sowego W 1J"Ze pojedyńczej pań ~rałv: 
wywołał wielkie zainteresowanie. Raciborska - ScarPowa 6:4. łJ:O. 

Największe za-c .eka wńenie wzbudza Pr:i N1ie niespodzlankz bvto zwyclę-
ło spotkanie Kinzel - Stolarow Jr. stwo Radborskiiej, gd'.}'Ż Scaroowa pod 

Spodziewano się zażartej walk1 mie czas caleg<> turni~ju byta w dobrej for­
dzy pogromcą Max.a Stolarowa a Je„ mie, czego nie moi-na p0wiedzi.eć o Ra­
rzym Stolarowem. clbarsk' ej. W mcrwszym ~ecie zwycię­

Kwestją rozpraw było również spot iyla Radborska z pewnym, wvsitkiem. 
kanie Scarpowa - Raciborska, re W drugim secie Scarpowa ooadta zu­
względu na dobrą forme pierwszej. pełini'3 na sHach. Zwycięż.via dzięki du 

W grze podwójnej pa:nów trudno by iej rutynie Rac'borska. która szrała na 
ło przewidz'eć, czy Stola:rowie zwycię błędach ScarpoweJ. U Scarp0weJ podo-
żq Kinzla - .Eiffermana. bały się długie, mierzone oilld. 

Spotkania powyższe dały wvnŁkii na Praed wejściem oo ~alu iwy::ir:!y 
ste.pujące: la para Scarpowa - Juta.nka 7:5, 4:6, 

Stolarow J. - Kłnzel 7:5. 6:2, 8:6. 6:3, Raciborska - Schei'bler 6:4, 2:6, 
Stolarow ani na chwile nie Iekcewa 6:2. 

~Y zupenle równorzędnego przeciwni- W grze pojedyńczeJ pat\ z wvrówna 
k~. Serwis siI1J1iej.szy , ma Stolaro~, ale niem zwyc' ężyfa Jm.tanka Raciborską 
Kmzel ma techniczne wykończerne lep 6 :2, 6 :4. W grze mieszanej z wvr6wna­
sze Bekchend ma Stolarow b. ta<liny, n~em zwyoiętyła para Ktinz.ei - 5tadt­
~le Klnzel nie ustępuje mu również swo J.ander, Radborsh - <loidstefina: Po 
~m oburącznym bekchendem. mecz.ach odhyło się rozdanie na~rńd. 

In icjatywę w grze miał Klnzel, ale •.• 
mimo wszystkie walory wiedeńczyka W dniu wczorajisz}-m za.kończono otta 
zwycięża dziękń rutynie Stolarow. teczn·ie spotftcanła tenisowe. Odbyły się 

Gm podwójna pań i panów: 
Juntanlka - J. Sto.Jarow - Scarpo­

wa - Klnzel 7 ;5, 6:2. Pary prawie rów­
no-rzędnie. Zmęczony Kinzel grał słabiej 
i dzięki temu paca ta przegrała spotka­
nie. 

Gra pojedyń<:J"A pe.nów z wyrówna-
~ 
P0ipławs~ - Land.ner 6:3, 1 :6, 6:4. 
I tu przeciwnicy zupełnie równorzędni. 
Lepszy technicznie Landlner, ale bardziej 
wytrzymały Popławski. Po wygranym 
drugim sede Land,ner zupełinie opada na 
siła eh, 

Gta podw6fna panów z wyrównaniem: 
Popławski - Wielowiejski - M. Sto 

Iarow. Wł. Stolarow 6:4, 0:6 7:5. 
Leipszą parą bylti Stolarowowie, któ­

rzy tyl'ko przypacLkowo przegrali. Pierw 
szego seta wygrywając zamiejscowi. Dru­
l!i ~et nal·erź:y 1bezapelacyjnie do łodzian. 
W trzecim ~i!cie Stolrurowie prowadzą 
5:1. Wygrana zdaje się ibyć pewna. R0tbi 
się jedinak ciemno i mając więcej szczę­
ścia para PopławSki - Wielowiejski -r;wy 
cięźa. 

Mistrzostwo Polski 
w plywaniu na 5 kim. 

W Poznaniu odbyły się ubie~łej nie­
dzieli za wody pływadkiie o misotrzo.stwo 
Polslki na 5 kim. w których zwyciężył Li 
isiecki z Unj~ w cza&ie 55 :50,6 przed Pa.­
niewskim, Matecki, Riethterem, Korna.. 
towslkim i Gromadzkim. W ko.nikurencfi 
kobiecej wygJ<ała Meier6wina (Haikoah.­
Bielsko) 54:26,4 prud Karcmnarkówną, i 
Kreozmanówną. Równocześnie odlbył się 
wyści"g pływadki w.pław przez Poz.na.4, 
wygrany p_rzez Li&ec!kiego przed Weso­
łowslkim, Kamieńislkim i Zamięckim. 

Widzew protestuje 
do Zarządu t. Z.0.P.N·u 

Jak się dowiadujemy Wydz. Gier i 
I?_yscyipliny ŁZOP:N.u od;rzucił p·rotest 
Widzi!wa w sprawie ~i!czu z WKS-em, 
który zakończył się wyniikiem remiiso­
wym. 1:1. Wobec tego Zarzsttl Widzewa 
post.ainowił wnieść proteet do Zarządu 
L.Z.O.P.N-u. 

Zawody sportowe 
policii państwowe/ 

W nadchocLzący czwartek irozpoczy­
nają się w Królewislkiej Hucie o.g61no~ 
sik.ie zawody sportowe policji pamtwo­
wej z udziałem drużyn sportowych 
wszystkich komend poHcjii. Zawody od­
bywać się będą w 'kid.ku lkonk'l111'enojach. 
W remaah tej illl!Prezy odbędzie się mię­
dzy.pańistwowy mecz boksersiki między 
policją polską i atlJStr;jaieką„ 

Reprezentacja Polski składać się h'ę­
dzie główni·e z bokserów Połicyjne1go K!. 
SpQa't. w Katowicach. 

Przykry incydent 
w czaste meczu legia - I. F. C. Pierwszy set po długiej utarczce nale- na1tępujące gry: 

ży do Stolarowa. -·-- Ubiegłej nie-dlzieJ.i. n az.a.wodach Leg.ja 
Drugiego seta łodzianin uzy~kuje 

stosunkowo łatwo. Zbl"ża sie trzeci de 
cydujący set. .Pierwszei?:o i drugiego 
gema bierze Kinzel, Przv stanie 2:0 

- IFC. wydarzył się b. przylkry wypa-

0 6.IJO/QIJ l{Jd..,&l• "'fi 1..0fAnrA.'WI dek, mianowicie znany napastnik diru.ży-
H~~~ ~ff Wł H _.. JW~ ny katowidkiej w chwili. uniesie!llia znie-

·zdobywa Stolarow pierwszel!.'o gema. 
na SS0.01171.ICft młstrzosfwgicfi !f,r;fsfd ważył czyn;n~e 1edn~o z graczy drużyny 

P od flo•nonłeffl I warszawsk;1e.7. Sę~1a zarea~ował na. t<> 
Kinzel jednak znów powi~ksza wynlk 
Stollłrow zdobywa drug1ei;i;o gema. 
Przy stanie 3:2 Knzel zaczvna silnie 
przeważać i dochodzi do gemów 5 :2 
na swoją korzyść. Szósty l!.'em nalety 
również do wiedeńczyka. kt6rv prówa 
dzi 40:15. Teraz dopi~ro uwidacznia się 
rutyna Stolarowa, którv nadzwyczaj 
spokojnie zdobywa gem za sremem :i 
wreszc:e wyrównywa. Stosunek ge­
mów 5 :5. Kinzel uzyskujac znowu pro­
·wadzenie, ale Stolarow wvrównywa i 
uzyskuja,c przewagę dwóch l!.'emów zwy 

wykluczeruean Ge1islera z boLsaca. 
Jak iuż dono1si~i,śmy odbyły aię uibieg $ki, 13-ty Morga, 17-ty Neiszper 20-ty Ma. Obecnie sipodziewać się nailezv !e 

łej niedzi.eli na szosie pod Pomianiem ciejewski itd. Ogófom na -46 stiutującycli i Wydz. Gier i Dysc. Ligi ukat"Ze ~isi<tra 
iszoo?we ~strzo·s-twa koJ~e Polski. ukońc~rło .bie·g 34. Traisa wyścigu, która J kilk1;W'iesięczną dyiskwalifikacją. Bę.:iz:ie 
Dop1er~ dz1ś nadcho.~ą Otfi;oialne szcze- wynos1c miała. ~oczą~owo 200 k1m., zo- to nie.1.ada ~ios cllla zagrożonej drutyny 
góły misbrzostw Po1is.lu, ktore przedsta- stała w ostatni~ chwidii z powodu zapada katow1dkie1, gdyż jaik wiadomo Geisler 
wiają się następujące: I mie,dsc~ i ty~uł mi jącego zmieirz.chu slkr;ócona 183 1dm. Pro ie·st jednym z najłep-szych graczy w dru­
str~ Po1l'Sk,i zddhył. Ste~ańs'ki (AKZ) 'fi test z~łożony pirz~z mekt~ry~ kol1M'zy w żynie i jedyną warfościową ~ed.nostką w 
czasie 5.36,16. Drug1 Więcek w czasie sprawie Stefań5Uc1ego, ktory Jakoby z-o- napadzie drużyny katowic'kie:j, 

cięża ostatecznie 8 :6. 
J. Stolarow. M. Stolarow - l(inzel, 

Eifferman 6 :2. 6 :3. 
Para wiedeńska nie tylko nie ustę­

powała lo<lztianom, aJ.e niejednokrotnie 
ich przewyższała. 

5.52,35. stał prowadzooy przez komiSlję po dłuż_ 
Tnecie mi~ce zra.ją.ł łodzian.in Kolo szych in.a.radach ockzucony jako niemo.tli 

dzie,1-czyk (Urnion), 'który pop4sał się r6w wy do SIPf'awdzenfa po wyśo1gu. 
nież w biegu kofarakim dookoła Polski. Zwydęzcy otrzymali cały szereg plęik 
Na~ół .tartowało 11 łodzian, którzy za- nych n•a.gród iz irajk przedistawicie1a P.W. 
jęli b. za.szczytne mie;sea, a więc Ill Ker K. puił!k. Osm61s:ki e.~ o. 
ł-odzdejczyk, 4-ty Kłosowi.cz., 7-ty Kosiń-

'ffielflie nruśd8i D1oaoi1JflloDJe 
na ••o•łe pod :Kato,.,ł,;omi Przedews..-:ystkiem Kinzel - Biffer­

man, byli bardziej równymi partnera­
mi, obaj doskonali technicz.n;e i posiada W ni-ed.zielę odbyły się pod Katowi-, w czasiie 3 godz. 35 mhi. 20.8 sek. Ka­
jący świet·ne wykończenie. U braci Sto cami w:etkie międzynarodowe iawo.iy tegorja do 500 ctm. - 11 ok:· lt·~ń toru. 
larow siły były nie}ednolite. motocyklowe z udziałem zawt>dr.111k6w 1) Rohr (Gdańsk) na ArJel.tt. ~zas 3 ;:1odz 

Jerzy gra,t b. dobrze i on to był du- niemiieckich, gdańskich i Po1skd1. Wyr.i 39 m'n. ,19.6 sek., 2) Gr0cs (Q.dlail..Sk) na 
szą debla, Maks grał stosunkowo sla- ki zawodów przedstawiaja s'. c nast.;pu- maszyn1e DKW. 3 g<Jdz . .59 min. 4.6 sek. 
bo. jąco: klasa do 175 ctm. -- 1"\kral.:~1i tD- 3) Rawicki (Polska) na masz-v11ie Arje!, 

Łodzi.anie trzymali sie bHżej siatki, ru 1) \Valick:i (Polska) na maszvui~ Ja- w czasiie 5 god'.'z. 2 min. 48 sek. Zwycięz 
wiede!1czycy grali z ~tębi kortu. mes - 3 gocf;z. 65 mn. 57 sek„ szyb- ca w tej kategorji Rohr osi~.;mat szyb-

u Kinzla zawo<lz1t jedyinie ha.Jb for- kość 6.3 klm. na godz., 2) Przvbvla. (P:··I kość 84 kim. Kategoria ponad 500 i.:.tm. 
hend , a pod koniec meczu zawodziły ska) na Monet Goyio.n w 4 goodz. 2 min. 11 okrążeń 1) Brudes (Nicm:v) !la rr.a­
nenvy. Jerzy Stolarow g-rat b. silnemi 8 sek., szybkość 61 klm .• 3) Piei.·iwsld szyniie BMW. w czas:e 1 irodz. 1 min. 
iorhendam., jednakowo dobrv z tylu i na maszynie tejże markii w 4 :Ndz. 57 45.2 sek., osiągając szybko.~ć około JOO 
przy siatce. Przebieg meczu nie bardzo min. 38.4 sek. Kategorja do 230 ;~m. - kim. na g-0diz. 2) liiith '.Nicmcv) na ma 
ciekawy, zdawaI się wróivć klęskę 9 okrążeń toru. Sta.rtuje 8 zawodn'ków: szynie tejże markii osiągnąi czas 3 godz. 
Stolar-0wom, którzy jednak wvszli z 1) Wardein (Polska) na DKW. w :".Zasie 1 min. 47.2 sek., 3) ł',apiński (P·olslrn) na 
spotkania zwycięstwo. 2 godz. 52 min. 30.4 sek„ szvbk1>5ć 86 maszynie AJS w czasie ;3 <rodz. 51 min. 

Przed dojściem do finału para Eiffer kim. na ~odz.i,nę, 2) Chorowit.i (Niem~y) 52.2 sek. Na zawodach bvł obe:.:.uy wo­
man - Kinzel rozegrała spotkanie z 2 godiz. 53 min. 38.8 sek., ;.)z;vhkrrs~ 85 jewoda śląski dr. Graivński. 
Baurem - Tewsem, zwycięża.iąc lat- kim. na godz. 3) J<.remin n.a DKW. w ee 
wo 6:1, 6:3. czasie 4 godz. 12 min. i .;o sek. Klte- Sparta {Kosice) zaproszona została na 

Baurer - Tews przeszln dQ ćwier 

1 

gorja do 350 ctm. - 11 okraicń t<1ru. !ki~a spotkań do Afryki. 
fnatu, zwyciężywszy parę Grohman - Stairtowało 13 zawodn~kńw: 1) Kle:n Hutschinson dosikona.ły napastnik 
Stadtlander b. łatwo 6:0. 6:0. (Niemcy) DKW. w cza5ic 3 !!'odz. 12 szikockie~o zespofo Dundee, zo:stał spue 

W grze juniorów od.było sie decydu min. 33.4 sek., osią~ając szvbko5ć 9:l6 dany ~a 3 tysiące funtów zawodowej d.ru 
jące spotll :inie mied•zv: kim., 2) Ernst (Niemcy) na. m;~sr,vnie A. żynie a·ngielskiei Newas·tle. 

Altschiillerem i Fersterem. J. S. w cz.asie 3 godz. t7 mi·n. 12.4 sek. Finlandia poikonała w Helis~oI"~ie 
Zwyciężył Altschtiller 6:0. 6~2. 3) Poschadel (Polska) !'\a ma~1.vnic AJS Estonję w stosuinUcu 2:1. 

I 

Reprezentant sportu 
szwedzkiego w Warszawie 
Bawi 01be.cnie w ·Wal'!Szawie zapro-s:o 

ny przez Minil.steirstwo Oświaty maijor 
Thulin, dyirektoo- słynnei SJZwedzkiej szlko 
ły wychowania fizycZLOOgo w Lund. Wru 
z m~r. Thwlinem iprzyibyło szereg innych 
peda1gogów z zagranicy. .Wszyscy oei 
zwiedziai szkoilne .ziakłady w stołicy i mqr. 
Thulin interesował się bardzo Ul'IZądze­
nia.mi spoirtowemi, w ~zikołaoh. Następ­
nie mur. Thu1liin uda się do K1'rukowa i iłft­
nyoh miast polskich. 

Krakowska l'lakkabi 
mistrzem w waterpolo 

Wcwraj dok·ończono w Oieszynle -
turniej waterpolowy o mistrzost~ 
Polski. Wyn1ki n1edlziielnych roz~rywck 
ttakoah (Bielsko) - AZS (Warszawa, 
1 :1 (1 :O). Makabi (Kraków) - Sp. KL 
Pomań 7:0 (3:0), Makabi (Kraików) -
łiakoah (Bielsko) 8:2 (3:2). AZS (\Vart 
s·zawa) - Sp. Klub Pozinań 7:0. (1 :O), 
W wynilvi zawodów: 1) Makabi Kraków 
5 pkt., 2) AZS Warszawa 4 pkt .. l.Iako­
ah Bielsiko 3 pkt., a Sv:immi1nR: Kiub Poz 
nań - O pkt. 

Tilden i Hunter , 
pokonani 

Do.sikonałia para ameryikańskich temi­
sistów Tildu:m - Hunter ipo~mnan-a. z0>sta­
ła w Forest IH-H przez pairę Lott-Doeg 
7:5, 6:3, 3:6, 6:3. 



--
ilYielftie der61i ftonne DJ !IJaden-!IJade 

nowa statki bojowa 
lliemle& 

Tallu, 3 W!l"Ześnia. 
· Pod CJiowództwem kaoitaina marynar­

ki Donitm bawi w Tallinie obecnie nie­
miecka eskadra wojenna, złożona z 4-ch 
torpedowców. Powszechne zdziwienie 
Wywotał fakt, że cala esikadira składa się 
z zupełnie nowych, wybudowanych w 
ostatnich 2-ch latach statków boiowych, 
oo jest nowym dowodem, Jaik Niemcy 
pojmułą rozbrojenie na morzu. 1 

Ofensywa komuni­
styczna 
na Lofmę 

Ryga. 3 września>. 
Na przedmieściach miasta Rvgi uka­

zały sie ostatniej nocy liczne proklama­
cje komunistyczne, wzywające ludność 
do rorganizowa,nia przewrotu bolszewi­
ckiego na Łotwie. N:a płocie fabryki 
Nather porozwieszam.o olbrzvmie afisze 
czerwone, z napisami, skierowanemi 
przeciw sferom posiad:ającym, przemy­
słowcom i rządowi. W fabrvice Lenta 
kilkakrotnie usiłowały pewne czynniki 
komooistyczme zwot:ać wiec rewolucyj­
ny, który jednak policja rozoedzita, a­
resztując głównych organizatorów. z 
objawów tych wnioskują w sferach rzą­
<lowych łotewskich · o rozJ>OCz~ciu no­
wej ofenzywy komwnistycznei na Łot­
wie. 

Dorocznym zwyczafem w Baden-Baden odbyły się wielkie derby, w .których brały udział najlepsze konie staJen euro 
peJskich. Rozgrywka wielkiej nagrody nastąpiła w dniu ·30 sierpnia. Zwyciężył 5-łatek „Oleander'~ (z lewa) bijąc o pół 

długości 3-łatka Hrabiego lsoland" (z prawa). „„1„ ............... „„„„„„. 

Amerykanizacja 
Japanji . 

LondrB. 3 września. 
Przez cał'ą Japooję przechodzi nie­

zwykle sil.na fala amerykanizac.ii. Wszy 
~tkie zaklady przemysłowe i fabryiki sto 
sują coraz bardziej metody fabrvkacfi i 
administracji, przyjęte w Stanach Zje­
dnoczonych. 

'Jfjellia •u•fa"'a . f Durnłsf a 
radlofecftnjcnaa .., !Berllnłe ~unacsar•ftłedo 

Bołszewłckl komisarz oświaty ludowej 
LUNACZARSKI - jeden z nielicznych 

Tysiące japońskich akademików stu­
·dJuje na uniwersytetach amervkańskich. 
Przed kilku dlniami wyjechała do Nowe­
go 'Jorku specjalina kQmisia. złożona z 
dyrektorów, kierowników i szefów wy 
działów jednego z japońskich wielkich 
domów towarowych, aby studiQwać na 
miejscu metody zakupu i sprzedaży no­
wojorskich domów towarowvch. 

Dorocznym zwyczajem, jak już donosiliśmy, w Berlinie zorganizowano obec- I dygnitarzy 5?wieckich, . kt-órzy piastują 
nie wielką wystawę radjofoniczną, na której demonstrowane sa zdobycze tech swe stanowiska od chwili p0wstanla 
niki radjowej po dzień dzisiejszy. Na Zdjęciu naszem widzimy ostatni model 1 rządów sowieckich, zgłosił w tych 

telewizora demonstrowany na wystawie. dniach swą dymisję. 

Zamach antyfaszy. 
stowski w tticei 

Nicea. 3 września. 
W czasie bankietu faszystów b. wł-0-

skich uczesbnik6w wojny, rzucono bom­
bę, która wybuchnęta zabiia.jac dwie o­
soby a rainiąc jedenaście. w tei liczibie 
jedną kQbietę z dzieckiem. Jak orzypu­
szczają byl to zamach am.tvfaszystow­
skj. 

Krwawa bijatyka 
studentów 

c•fereł sfudend ranni. 
Wiedeń. 3 września. 

Po zakoóczeniu międzyinarodowego 
kongresu stude111t6w w Budapes~cie, stu- · i 
d~ci rumuńscy z.ap.rosili swoich lkole.-
g6w franc. do po-d'róży po większych Ostatni model telewizora znalazł już zastosowanie w centrali dyrekcji telegra-
miarlach w Rumooiji. Gdy wycieczka zna fu w Berlinie. Rycina nasza przedstawia moment montowania telewizora. 
la.zła sdię w Heranannstadzie w jednym z !!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!...:;>!~t~-~!!'!!!!!!I'!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!.. 
t.amtąizych Io.kalii nocnych, między moc-
no podpitymi uczutnikami powstała r/Jonduia no me.:•u 
sprzeczka 111a t1e poHtycznem, kt6ra oo ta -w.1 &.I ód • &. · · f • 
tecznie zamienila się w biqatylkę. Ro·zpow .,,„, e•ll'V8 V POD1 uc:1ef:SHI ~ ~•«:• en1_~ 
częła się istna walka na ikufle, sZklanki, I Londyn, 2 września. I r;;:}·4 '.I-) !if7"'1"Z-,..'1.E:-3:".":l1 
talerze i Wie przedmioty, które znała.zły (Telegram wł. „Expressu"). zjawił się on sam w więzieniu i oświad-
się pod ręiką w 1DAStępstwie której 4 W dniu wczorajszym w godzinach po czył, że uciekł z więzienia tylko na kilka 
.tudentów odlnfosło poważne ra1I1y i mu.. J połudnlowYch zbiegł z więzienia londyń- godzin, by przypatrzeć się meczowi fo­
sł.ano ich p11Zet.ra.11S1portować do szpitala. skiego niebezpieczny bandyta. Mimo na- otbalowemu dwóch jego ulubionych dru­
Dopiero policja zliikwidowała awanttlł'-ę. tychmiastowych poszukiwań nie udało się ŻTI sportowych. 

€cfta •anflłftfu 
cftiń•fto - •o•le• 

cliłeeo 

Konflikt pomiędzy Chinami, a RosJą so· 
wiecką jeszcze nie został zażegnany, 
czego dowodem jest nominacja nowe­
go komendanta stałych wojsk sowlec· 
kich na Dalekim W schodzie, wybitne· 
nego znawcy terenu wschodniego gen • 

Bub nowa. 

P . W Łodzi 4.00 miesięcznie. - Zamiejscowe 5 zL o gł Q S ze n ja: ZWYCZAJNE: 10 gr. za 'wiersz milimetrowy (na stronie 10.szpaltJ 
fefl U ffi erata. miesięcznle.-Zagranicą 7 złotych miesięcznie. W TEKSCIE: 40 gr, za wlers.z mllimetrowy, (na stronie 4-szpalt.) 

Odnoszenie do domów 40 iroszy. NEKROLOGI: 30 gr. za wiersz mil. (na str. 4-szp.). Zaręcz, zaślub. po tekście 10 zl. Za 
Redakcja l Administracja, Piotrkowska 49. Godziny przyjęć redakcii 6- miejsce zastrzeżo„e specjalna dopłata. ZamleJ-scowe o 50 proc. zagraniczne o 100 proc. drozeJ. 
Telefon administracji 22-14.- - - - '- po pol. Rekopisów niezamówio 'la terminowy druk ogłoszeń administracja nie odpowiada. Drobne 12 groszy. - NajmnleJs.zf! 
Telefony ·redakcji Z7-24. 36-43, 36-44 nych· nie zwr.aca się. - - - zł. · 1.20, poszuk. pracy 10 groszy. 

~Za wydawnictwo „Republika" sp. z ogr. odpow. Wladys!aw Polak: W drukarni „Re publiki" sp. z ogr. ortp:-Pfotrkowska 49 i 64. Redaktor odpow. Jan Grobelniak -




